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Olbrzymie straty wojsk USA

Siły narodowo-wyzwoleńcze 
nie przestoją nękać interwentów

W nocy Z poniedziałku na wtorek W kilku punktach wojskowa w rejonie Sajgonu oraz 
Wietnamu Południowego toczyły się zacięte walki. Głów goZsfe^by^około” 20 lipca w^o 
ne operacje wojskowe koncentrowały się w rejonie Sajgo- nomiu spotkania Thieu z Johnso-
nu oraz delty Mekongu. nem. (PAP)

W 
dwie 
brały

rejonie delty stoczono 
duże bitwy w których 
udział znaczne siły par

tyzantów. Do oierwszei z nich 
doszło w odległości 90 km na 
południowy zachód od Sajgo­
nu, gdzie — według amery­
kańskiego rzecznika wojsko­
wego — walczyło sześć kom­
panii 9-tei dywizji piechoty 
amerykańskiej z dwoma je­
dnostkami sił narodowo-wyz­
woleńczych. Druga walka zo­
stała stoczona na północny 
zachód od Phu Vinh. W oby­
dwu walkach Amerykanie po 
nieśli znaczne straty.

Pod osłona nocy partyzanci 
przeprowadzili śmiały atak na 
miejscowość Sadec 120 km na 
południowy zachód od Sajgo­
nu. Przy użyciu rakiet i moź-

Morski rajd 
szlakiem chwały 
oręża polskiego

Z okazji 25-lecia Ludowego Woj 
ska Polskiego zorganizowany zo­
stał morski rajd jachtów szlakiem 
chwały oręża Dolskiego. W rejsie 
na trasie Gdańsk — Kołobrzeg 
uczestniczy kilkanaście jachtów 
z wybrzeża. Warszawy i Pozna­
nia.

Przed wyruszeniem w rejs żegla 
rze złożyli wieńce przed pomni­
kiem Bohaterów Westerplatte. 
Marynarze zaciągnęli przed pomni 
kiem warty honorowe. (PAP)

dzierzy ostrzelali oni pozycje 
wojsk amerykańskich i reżi­
mowych, które poniosły 
olbrzymie straty.

Wielki sukces odnieśli par 
tyzanci w miejscowości An 
Duong, 470 km na północny 
wschód od Sajgonu gdzie za­
atakowali pozycje wojsk ame 
rykańskich niszcząc ich umoc 
nienia.

Innym rejonem zaciętych 
walk są okolice Sajgonu. Ame 
rykańskie superfortece bom­
bardują tam domniemane 
umocnienia partyzantów w 
promieniu 90 km od Sajgonu.

W prowincji Long An kom­
pania piechoty 9-tej dywizji 
amerykańskiej została niespo 
dziewanie zaatakowana przez 
jednostki partyzantów. Ame­
rykanie ponieśli duże straty. 
Agencje zachodnie donoszą, 
że bitwa nie została jeszcze za 
kończona.

Amerykańskie superfortece 
,B-52” z coraz to większa za 
ciekłościa przeprowadzała bar 
barzyńskie naloty na południo 
wowietnamskie wioski w po­
bliżu Kambodży i Laosu.

Wznowienie obrad 
Komitetu „18“

We wtorek o godz. 14.30 
wznowił w Genewie obrady 
Komitet Rozbrojeniowy 18 
Państw. W obradach uczestni­
czy delegacja polska pod kie­
rownictwem stałego przedsta­
wiciela PRL przy ONZ w Ge­
newie amb. Henryka Jarosz­
ka.

Po odczytaniu listu U Than- 
ta przemówienia wygłosili 
przedstawiciele ZSRR, USA i 
W. Brytanii. (PAP)

180 nowych tytułów 
dla szkół zawodowych

Dla szkolnictwa zawodowe­
go najbliższy rok nauki będzie 
rekordowy pod względem licz 
by nowych podręczników 
wprowadzanych w związku z 
reformą programów naucza­
nia. Państwowe Wydawnictwa 
Szkolnictwa Zawodowego przy 
gotowują w br. ponad 180 no­
wych tytułów podręczników 
do przedmiotów zawodowych 
dla klas pierwszych i drugich 
szkół zasadniczych i techni­
ków. Wraz ze wznowieniami 
(24 tytuły) nakład wyniesie 
ponad 4 min egzemplarzy.

Drukarnie w Krakowie, 
Warszawie, Bytomiu, Wrocła­
wiu, Bielsku, Katowicach, 
Chorzowie i Gdańsku dokła­
dają starań, aby termin uka­
zania się najważniejszych pod 
ręczników został dotrzymany.

Nowe podręczniki dla szkół 
zawodowych różnią się od do­
tychczasowych treścią i s~atą 
edytorską. Uwzględniają one 
w szerszym zakresie postęp 
techniczny, zawierają wiele 
treści społecznych dotyczących 
organizacji i bezpieczeństwa 
pracy. Język nowych podręcz­
ników jest bardziej komuni­
katywny, uproszczono rysunki 
i wykresy. Cechą ujemną na­
tomiast nowych książek jest 
ich objętość. Uczniowie będą 
musieli wykorzystywać każdą 
minutę lekcyjną, nie mówiąc 
już o pracy domowej, aby 
przebrnąć przez wszystkie 
kartki i żadnej nie ominąć.

Wszystkie nowe podręczniki 
i książki do przedmiotów za­
wodowych będą, tak jak do­
tychczas. w wolnej sprzedaży. 
Większość szkół rozpocznie za 
kupy w połowie sierpnia.

PAP
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Kontynuowano też 
ne bombardowania 
w strefie pomiędzy 
równoleżnikiem.

intensyw 
DRW —
17 a 19

Amerykański sekretarz obrony 
Clark Clifford spotkał się z ma­
rionetkowym prezydentem Wiet­
namu południowego Thieu. Przed 
miotem rozmów była sytuacja

Zmiany w celnej taryfie 
przywozowe]

W 25 numerze Dziennika Ustaw — opublikowane zostanie 
rozporządzenie Ministra Handlu Zagranicznego, wprowadza­
jące zmiany do obowiązującej dotychczas taryfy celnej przy­
wozowej, odnoszącej się do towarów zagranicznych przywo­
żonych do kraju.
Zmiany dotyczą kilku pozy­

cji. Najistotniejsze zajdą w 
pozycji nr 293 taryfy celnej, 
mówiącej o cle na samocho- 
dy osobowe (rocznie się przy­
wozi 3—3,5 tys. samochodów). 
Dotychczas obowiązywała jed 
nolita stawka w wysokości 
40 zł od 1 kg wagi samochodu, 
niezależnie od jego wartości 
rynkowej, mocy silnika itp. 
W jednakowym więc stopniu 
cłem były obłożone samocho­
dy małolitrażowe i te, które 
miały np. 2 tys. lub więcej cen 
tymetrów pojemności silnika. 
W rezultacie cło na samochody 
małolitrażowe stanowiło nie­
kiedy 30, a nawet 50 proc, war 
tości rynkowej samochodu, pod 
czas gdy w przypadkach samo 
chodów większych lub bar­
dziej luksusowych cło wahało 
się zaledwie w granicach od 
10 do 15 proc, wartości pojaz­
du. Takie stawki celne siłą 
rzeczy preferowały większe 
samochody.

Rozporządzenie Ministra Han­
dlu Zagranicznego wprowadza w

Z partyzantki 
do Polski 
Ludowej

— to tytuł wspomnień płk. 
Eugeniusza Wiślicza—Iwań 
czyka, byłego szefa sztabu 
III Obwodu Armii Ludo­
wej. Ich druk rozpoczyna­
my wkrótce na łamach 
..Głosu Wielkopolskiego”.

nowych stawkach celnych zróżni­
cowanie wysokości opłat — w za­
leżności od pojemności silnika, jak 
również zróżnicowanie stawek — 
w zależności od tego, jaki będzie 
los przywiezionego samochodu w 
ustalonym okresie czasu.

Wobec samochodów osobowych 
— podobnie jak i większości in­
nych towarów pochodzenia zagra­
nicznego — stosowane będą dwie 
kolumny stawek. Pierwszą — sto­
sować sie będzie pod warunkiem 
nieodstępowania samochodu przez 
właściciela innej osobie w ciągu 
3 lat od dokonania odprawy cel­
nej. Przywożący samochód bedzie 
mógł korzystać ze stawek pierw­
szej kolumny tylko wówczas, gdy 
ani on. ani nikt z członków jego 
rodziny pozostającej na jego u- 
trzymaniu w ciągu ostatnich 5 
lat nie korzystał przy odprawie 
innego samochodu z ulg celnych 
lub ze stawek kolumny pierwszej.

We wszystkich Innych przypad­
kach stosować się będzie stawki 
kolumny drugiej, tj. stawki--po­
dwójne. Przy takich założeniach 
nowe stawki celne na samochody 
osobowe przywożone z zagranicy 
będą następujące:

• samochody o pojemności sko­
kowej silnika 1000 ccm i mniej: w 
kolumnie I — 30 ul za kg. w ko- 
lumie II — co zł za kg.

• samochody o nojemności sko­
kowe! silnika od 1000 do ifiOO ccm: 

■w kolumnie I — 40 zł za kg, w ko­
lumnie II — 80- zł za kg.

• samochody o pojemności sko­
kowe! silnika powyżej 1000 ccm: 
w kolumnie T — S0 zł za kg. w ko 
lumie U — ioo zł za kg.

Taryfą celna nie stawia żadnych 
ograniczeń. !eśli chodzi o ilość 
przywożonych samochodów pod 
warunkiem wniesienia opłat we- 
dł”0, kolumny TI.

Nowe nrzeuisy w niczym nie 
zmieniała stawek celnych za 
samochody osobowo nrzywożo 
"o nrzez osoby, które Dfp? 
dłuższy czas bvłv za pranie? 
— na nodsławle HolgpprH 
bnwel Osr»bv te korzystać bo. 
dą w nełni z DrzvwHpiów. ja-

Dokońc zenie na str. i

Marian Spychalski wręczył 
nagrody architektoniczna
Przewodniczący Rady Państwa — Marian Spychalski 

uczestniczył we wtorek w uroczystości wręczenia dorocz­
nej nagrody architektonicznej im. arch. Stanisława Nowic­
kiego i Stanisława Skrypija.

Nagrodzone w konkursie 
prace wystawione zostały w 
sali rzeźby Politechniki War­
szawskiej. (PAP)

W tym roku nagrodę tę 
otrzymał mgr inż. architekt 
Józef Rurański za pracę dy­
plomową pt. „Uniwersalny ma 
gazyn portowy” wykonaną

Na zdjęciu: wyróżnienie otrzymu-
je mgr 
szewski

inż.-arch. Andrzej Mikla- 
z Politechniki Warszaw­

skiej.
— Telefoto — UchymiakCAF

pod kierunkiem prof. arch. Bo 
lesława Szmidta w Katedrze 
Projektowania Budowli Prze­
mysłowych na Wydziale Archi 
tektury Politechniki Wrocław 
skiej.

Przyznano również trzy 
równorzędne wyróżnienia za 
prace dyplomowe: Ewie Galiń . 
skiej — z Politechniki Gdań­
skiej za pracę pt. „Zakład - 
hodowli ryb łososiowatych” 
wykonaną pod kierunkiem do 
centa arch. Stanisława Serafi 
na w Katedrze Architektury

Pierwszy konflikt 
we francuskim 

obozie rządowym
Po uzyskaniu przytłaczającej 

większości w wyborach gaulliści 
nie maja zamiaru dzielić z kim­
kolwiek władzy — taki wniosek 
należy wysnuć z przeprowadzo­
nych we wtorek wyborów prze­
wodniczących głównych komisji 
parlamentarnych. pisze parysm 
korespondent PAP red. Z. Klimas. 
Wybory te były jednocześnie przy 
czyną pierwszego poważnego kon­
fliktu miedzy Unią Demokratów 
a Republikanami Niezależnym’, 
które to ugrupowania tworzą do 
tej pory rządowa większość w 
Zgromadzeniu Narodowym.

W tym dniu na przewodniczą­
cych wszystkich sześciu stałych 
komisji parlamentarnych zostali 
wybrani przedstawiciele ortodok­
syjnej Unii Demokratów.

Przywódca Republikanów Nie­
zależnych Giscard d’Estaing któ­
ry stracił stanowisko przewodni­
czącego komisji, a przed tym te­
kę ministra finansów, oświadczył, 
iż posuniecie to ma charakter wy 
raźnie polityczny i pociągnie za 
sobą „konsekwencje polityczne”.

Czy dojdzie do rozłamu w ło­
nie rządowej większości i czy Re­
publikanie Niezależni przejdą od 
„kwestionowania” polityki swego 
gaullistowskiego sojusznika do 
otwartej opozycji? Pewne jest. że 
dotychczasowe więzi współpracy 
straciły obecnie rację bytu. Re­
publikanie Niezależni nie sa już 
gaullistom potrzebni. (PAP)

Czyn Wielkopolski 
przed Lipcowym Świętem
Ze wszystkich stron województwa poznańskiego napływa­

ją meldunki o wzmożonym tempie realizacji zobowiązań 
podjętych dla uczczenia V Zjazdu Partii Robotniczej.

Zbliżające się Święto Lipco­
we mobilizuje załogi fabryk i 
instytucji do przyspieszenia 
wykonania czynu. Oto ostatnie 
meldunki:

pracownicy Wytwórni Ma­
szyn i Urządzeń „Spomasz” z 
Gniezna wykonali już w po­
łowie swoje zobowiązania, da­
jąc ponadplanową produkcję 
wartości 614 000 zł;

załoga Kaliskich Zakładów 
Koncentratów Spożywczych 
dostarczyła dodatkowo na ry­
nek 6 ton przypraw i 16 ton 
sosów. Wartość tej dodatko­
wej produkcji wyniosła 784000 
zł. Jednocześnie zakończono 
modernizację oddziału produk 
cji glutaminianu sodu, który 
do końca roku da 50 ton pro­
duktów, a więc o 10 ton wię­
cej niż zakłada plan roczny;

pracownicy Zakładów Prze­
mysłu Ziemniaczanego we 
Wronkach w poważnym stop­
niu zrealizowali swoje zobo-

wiązania, dając dodatkową 
produkcję syropu cukierko­
wego, kleju kazeinowego. War 
tość wykonanego tu czynu wy 
niosła 1 600 000 zł;

pięknymi osiągnięciami mo­
że pochwalić się PZZ „Herba­
pol” Poznań. Pracownicy zre­
alizowali już swoje zobowią­
zania produkcyjne w blisko 80 
procentach. Załoga „Herbapo­
lu” uczestniczy również w 
realizacji czynów społecznych 
na rzecz miasta oraz zakładu.

(jk)

Wczoraj w Genewie

i Planowania Wsi 
le Politechniki 
mgr. inż. arch.
Miklaszewskiemu 
dyplomową „Port 
wykonaną pod

na Wydzia 
Gdańskiej, 

Andrzejowi
za pracę > 

w Jastarni” ■ 
kierunkiem '

Program 
Jedności 
Działania

Pomoc, młodzieży
80-osobowa grupa młodzieży 
ZMW, przebywająca na obozie 
wypoczynkowym, wyjechała do 
Lubowidza, by pomagać mie­
szkańcom w żniwach. Jak wia­
domo, wieś ta spłonęła 10 bm.

CAF — Telefoto — Iringh

prof. arch. Jerzego Hrynie­
wieckiego w Katedrze Projek­
towania Zespołów Przemy­
słowych na Wydziale Architek 
tury Politechniki Warszaw­
skiej oraz mgr. inż. arch. Re 
nacie Szajbel-Heyda za pracę 
pt. „Huta szkła okiennego w 
Tczewie” wykonaną pod kie­
runkiem docenta dr Bohdana 
Lisowskiego w Katedrze Ar­
chitektury Przemysłowej na 
Wydziale Budownictwa Prze­
mysłowego i Ogólnego Poli­
techniki Śląskiej w Gliwi­
cach.

Składając laureatom kon-

— to specjalne, cało­
stronicowe opracowania, 
mające na celu przedsta 
wienie stopnia realizacji 
programu wyborczego w 
poszczególnych powia­
tach i miastach wydzie­
lonych województwa oraz 
dzielnicach Poznania. 
Przedstawiamy w nich 

dorobek od ostatnich wy ; 
borów do Sejmu i rad j 
narodowych.
Dzisiaj — strona 3 po- ’ 
święcona jest dzielnicy ;| 
GRUNWALD w Pozna- 1 
niu.

kursu gratulacje Marian
Spychalski podkreślił ogrom­
ne znaczenie zaangażowania 
architektów w rozwój naszej 
socjalistycznej gospodarki. M. 
in. ideą konkursu jest nagra­
dzanie prac służących sprawie 
postępu i rozwoju naszego 
kraju.

Wznowienie obrad
Komitetu Rozbrojeniowego

W Pałacu Narodów w Genewie wznowione zostały we 
wtorek obrady Komitetu Rozbrojeniowego 17 Państw (bez 
udziału Francji).
Przerwa w obradach trwała 

od 14 marca br. Na liście 
pierwszych mówców figuro­
wali przedstawiciele ZSRR, 
USA i W. Brytanii 

*
W orędziu do uczestników 

obrad Komitetu Rozbrojenie-

&

wego sekretarz generalny 
ONZ U Thant wzywa do 
otwarcia nowego, rokującego 
nadzieje rozdziału w rokowa 
niach rozbrojeniowych. Zazna 
czą on, że wysiłki, mające na 
celu ograniczenie zbrojeń wy 
kazały znamienne i zachęcają 
ce postępy, oraz że zawarcie 
układu o nierozprzestrzenia­
niu broni nuklearnej powinno 
stanowić przedmiot dumy.

Realizacja postanowień te-

Posiedzenie Komitetu 
Wykonawczego RWPG
We wtorek rozpoczęło się w 

Moskwie 35-posiedzenie Korni 
tetu Wykonawczego Rady 
Wzajemnej Pomocy Gospodar 
czej. Omawiane są sprawy 
współpracy gospodarczej i na­
ukowo-technicznej.

W posiedzeniu biorą udział: 
wicepremier Bułgarii Tano Co 
łow, wicepremier Czechosłowa 
cji Frantiszck Hamouz, wice­
premier MRL-D Gombodżaw, 
zastępca przewodniczącego Ra 
dy Ministrów NRD Gerhard 
Weiss, wicepremier PRL Piotr 
Jaroszewicz, wicepremier Ru­
munii Gheorghe Radulescu, wi 
cepremier Węgier Antal Apro, 
zastępca przewodniczącego Ra 
dy Ministrów ZSRR Michaił 
Lesieczko.

Przewodniczy przedstawiciel 
Węgier — Antal Apro. (PAP)

go układu zaznacza
U Thant — stanie się kamie­
niem milowym na długiej i 
trudnej drodze, prowadzącej 
do rozbrojenia. Osiągnięty 
sukces sprawia, że dalsze kro 
ki rozbrojeniowe są nie tylko 
móźliwe, ale i szczególnie po­
żądane. (PAP)

POGODA
Jak przewiduje PIH-M, 17 bm. 

bedzie zachmurzenie umiarkowa­
ne. gdzieniegdzie opady przelotne. 
Temperatura maksymalna od 18 
do 22 st. Wiatry umiarkowane, po 
hidniowo-zachodnle.

Fachowy FAO 
obradują 

w Nowym Sączu
W Nowym Sączu rozpoczęło się 

we wtorek spotkanie robocze gru 
py podkomisji Organizacji do 
spraw Wyżywienia i Rolnictwa 
(FAO), w posiedzeniu biorą u- 
dział naukowcy z Austrii, FrancjL 
Jugosławii, NRF, Rumunii, Szwaj­
carii oraz Polski.

Reprezentują oni 13 instytutów 
naukowo-badawczych swoich kra­
jów. Ohrady poświęcone są inten­
syfikacji produkcji roślinnej w te 
renach górskich. Wymiana do­
świadczeń służyć będzie m.in. uje 
dnoliceniu badań w tym kierun­
ku. Uczestnicy posiedzenia zapo­
znają się z dorobkiem i osiagnie- 

szeregu ośrodków produkcji 
roślinnej w pcw. Nowy Sącz. Zwie 
dza m.in. stację doświadczalną Te 
renowego Oddziahi Badawczego In 
stytutu Melioracji i Użytków Zie 
lonych w Jaworkach. (PAP)



Echa spotkania warszawskiego
Publikując komunikat o spotkaniu przywódców partii 
rządów krajów socjalistycznych w Warszawie prasa buł 

garska podkreśla, że spotkanie odbyło się w atmosferze 
szczerości, całkowitej jednomyślności i przyjaźni i, że bę 
dzie ono miało ważne znaczenie dla umocnienia systemu 
socjalistycznego, jego jedności i zwartości.

Prasa zachodnia nisze:

Doświadczenie wykazuje — 
pisze „Żemedeisko Znamię”, 
że takie spotkanie i konsul­
tacje mają jasny i określony 
cel. rozwijanie bratniej jed­
ności krajów socjalistycznych, 
ich zwartości na bazie mark- 
sizmu-leninizmu i proletariac 
kiego internacjonalizmu.

Dalej w komentarzu pod­
kreśla się, że współpraca, je- 

Z obrad Światowej
Rady Kościołów

Opublikowany we wtorek w 
Uppsali jeden z sześciu doku­
mentów, przygotowanych przez 
Komisję Teologiczno-Prawną 
Światowej Rady Kościołów, 
potępia wyścig zbrojeń, dosta­
wy broni do stref świata, w 
których panuje napięta atmo­
sfera, a także rasizm jako bez 
pośrednie zagrożenie pokoju 
światowego.

Jednocześnie dokument wy­
powiada się za przyjęciem 
Chińskiej Republiki Ludowej 
do ONZ, za podpisaniem ukła 
du o nierozprzestrzenianiu bro 
ni nuklearnej przez ChRL i 
Francję, oraz za wprowadze­
niem zakazu dokonywania 
prób nuklearnych pod ziemią.

PAP

Pogrzeb Ady Sari
Stolica żegnała we wtorek je 

dną z najznakomitszych na­
szych śpiewaczek, która rozsła 
wiła sztukę polską na całym 
świecie — Adę Sari.

Trumnę ze zwłokami arty­
stki wystawiono w gmachu 
PWSM, w którym Ada Sari ja 
ko profesor przez wiele lat 
kształciła młode kadry śpiewa 
ków.

W imieniu PWSM hołd pa­
mięci wielkiej śpiewaczki zło­
żył Piotr Perkowski.

Nad otwartą mogiłą szlache­
tnego człowieka i znakomitego 
pedagoga pożegnał w imieniu 
PWSM prorektor tej uczelni 
prof. Witold Rudziński. W i- 
mieniu uczniów — hołd parnię 
ci ukochanej „maestra” — od 
dała Halina Mickiewiczówna.

PAP

Wydarzenia w Chinach
Jak donosi Agencja TASS, 

w chińskiej prowincji Kuan- 
tung trwa walka wewnętrzna. 
Według onowiadań cudzoziem 
ców, którzy przebywali w 
ostatnim czasie w Kantonie, 
głównym mieście prowincji, 
tylko w ciągu dnia milknie 
strzelanina i nie słychać wy­
buchów. Nocą trwają starcia 
zbrojne. Liczne przedsiębior­
stwa przemysłowe są nadal 
nieczynne. W mieście w isto­
cie rzeczy panuje stan wojen­
ny.

Obie zwalczające sie organi 
zacje hunwejbinów — Tung- 
feng i Hungsi utrzymują w 
swych publikacjach, że spra­
wują kontrole nad prowincją. 
Armia, jak dotąd, nie ingeruje 
w walkę wewnętrzna. Podob­
no w jej szeregach nie ma je­
dności. Niektóre jednostki ono 
władają sie za jedna, inne za 
drugą organizacja. (PAP)

„Katangi jczycy" 
przed sądem

Jak informowaliśmy podczas 
strajku okupacyjnego studentów 
Sorbony, zorganizowała sie tam 
samorzutnie swojego rodzaju po­
licja porządkową, tzw. ..katangij- 
czycy”. którzy zostali usunięci z 
uczelni przez studentów. W dniu 
30 czerwca br. w lesie Vernon w 
pobliżu Evreux w zachodniej 
Francji znaleziono ciało 25-letnie 
go przywódcy ..katangijczyków” 
Jeąn-Claude Lemire’a. który 
twierdził, że bvl najemnikiem w 
Katandze co dało początek na­
zwie grupy.

Policja podała, że zmarł on od 
postrzału w szyje. W związku z 
morderstwem Lemire’a zatrzyma­
no 7 ..katangijczyków”. Obecnie 
stanęli oni nrzed sadem oskarżeni 
o morderstwo. Główny oskarżony 
22-letni Christian Maricourt alias 
Claude Marescot zbiegł z Legionu 
Cudzoziemskiego.

Policja zatrzymała te* M-letnia 
Gilde Bourne. jedvna kobiete w 
grupie „katangijczyków” która 
znaleziono w 1ednvm z klasztorów 
paryskich. Została ona zwolniona 
za kaucia. (PAP)
|»* ' "•'•MU ' W||

Dzisiejszy serwis Informacyjny 
opracował lanusz Morciszewski.
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dność i zwartość krajów socja 
listycznych leży w interesie 
narodów socjalistycznych, w 
interesie przyjaźni.

Komunikat o warszawskim 
spotkaniu przywódców partii 
l rządów krajów socjalistycz­
nych zamieszczony został we 
wtorek we wszystkich gaze­
tach budapeszteńskich na 
pierwszych stronicach.

„Magyar Nemzet” podkre­
śla w swoim komentarzu, że 
przywódcy krajów socjalistycz 
nych rozpatrywali aktualne 
problemy międzynarodowe 
jak również sprawy dotyczące 
międzynarodowego ruchu ro­
botniczego. W związku z tym 
w komentarzu wspomina się 
o Wietnamie i Bliskim Wscho­
dzie, jak również o wywrotowej 
działalności 'sił imperialistycz­
nych, wymierzonej przeciwko 
krajom socjalistycznym.

Dziennik „Nepszabadsag” w 
informacji na temat spotka­
nia warszawskiego zaznacza, 
iż upłynęło ono w braterskiej 
atmosferze szczerości i całko 
witej jednomyślności.

Dzienniki NRD, które żarnie 
ściły komunikat o spotkaniu 
warszawskim na pierwszych 
stronicach opatrują go nastę­
pującymi tytułami: „Neues 
Deutschland” — „Warszaw­
skie obrady przebiegały w 
braterskiej atmosferze jed­
ności i przyjaźni”; „Berliner 
Zeitung” — „Rozmowy w du 
chu pełnej jedności, zwarto-' 
ści przeciwko imperializmowi 
— Wspólny list do KPCz”.

PAP

Sercowe snrawy

Co czynić 
po transplantacji?
Jak donoszą z Kapsztadu we 

wtorek zakończyło się tam mię 
dzynarodowe sympozjum lęka 
rzy zajmujących się problema 
mi transplantacji serca.

Wybitni specjaliści doszli do 
wniosku, że pacjent w ciągu 
48 godz. po operacji powinien 
wstać z łóżka oraz, źe należy 
mu podawać surowicę anty- 
limfocytową, pomimo tego, że 
bezpośrednio po jej zastosowa 
niu następuje pogorszenie sta­
nu zdrowia chorego. Spośród 
siedmiu żyjących obecnie lu­
dzi z przeszczepionym sercem, 
w pięciu przypadkach stosowa 
no ten lek. (PAP)

W interesie zdrowia dzieci

Kolonie i obozy tylko 
na „własnym podwórku”

W związku z wystąpieniem w Wielkopolsce choroby Hei­
nego Medina odbyła się Wczoraj w Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Poznańskiego konferencja pod przewodnictwem 
kuratora — J. Stoińskiego.
Uczestniczyli w niej także 

kierownik Wydziału Zdrowia 
Prezydium WRN — dr I. 
Kliks, wojewódzki inspektor 
sanitarny —- dr S. Bieńka, se­
kretarz WKZZ — L. Męczy ń- 
ski, powiatowi i dzielnicowi 
inspektorzy szkolni oraz orga­
nizatorzy kolonii, obozów dla 
dzieci i młodzieży do lat 18.

Przedstawiciele służby zdro­
wia zwrócili uwagę na konie­
czność przestrzegania na ko­
loniach i obozach higieny oso­
bistej i czystości. Poinformo­
wali oni także o odbywają­
cych się dodatkowych szcze­
pieniach ochronnych. *

Dla bezpieczeństwa dzieci 
zapadła także decyzja w spra­
wie urządzania zorganizowa­
nych form wypoczynku. Na 
ten temat mówił wicekurator 
— J. Bartkowiak. Z wszyst­
kich form wypoczynku (kolo­
nie, obozy itp.) miało skorzy­
stać w tym roku ponad 230 000 
dzieci i młodzieży. Ponad 70 
proc, kolonii i obozów przewi-

Silniki „Leyland” 
z Mielca

Mielecka Wytwórnia Sprzętu 
Komunikacyjnego, która wytwa­
rza wysokoprężne silniki na li­
cencji angielskiej, wysłała oierw 
sza partie — 42 sztuki — 200-kon 
nych silników ..Leyland” do Fa­
bryki Samochodów Ciężarowych 
w Jelczu. Mielecki zakład wypro­
dukował do teł pory blisko 90 
tych silników.

Poważna ilość części 1 zespołów 
silnika „Leyland” pochodzi już z 

1 produkcji krajowej. (PAP)

NRF buduje przyczółek polityczny w CSRS
Niemcy zachodnie — pisze boński korespondent Agencji 

UPI, Long, przystępują do tworzenia przyczółka polityczne­
go w Czechosłowacji. Pierwsi penetracja terenu dokonana zo 
stałą pod koniec ubiegłego tygodnia przez przywódcę opozy­
cyjnej Wolnej Partii Demokratycznej (FDP) Waltera Scheela 
oraz prezesa Banku Federalnego NRF Karla Blessinga, któ­
ry, jak wiadomo, był jednym z kierowników gospodarki hi­
tlerowskiej i należał do grona bliskich przyjaciół szefa SS, 
Himmlera.
Long przypomina, źe mini­

ster spraw zagranicznych NRF 
Brandt nie zdecydował się na 
złożenie wizyty w Pradze, nii- 
mo niedawnego oświadczenia 
wiceprzewodniczącego czecho­
słowackiego Zgromadzenia Na 
rodowego dr Ziaka , że jego 
przyjazd powitano by z zado­
woleniem.

Kanclerz Kiesinger — doda- 
je Long — powiedział wpraw­
dzie przed dziesięcioma dnia­
mi, na konferencji prasowej, 
że wizyta Brandta w Pradze, 
sama przez się byłaby pożytecz 
na ale jednocześnie zaznaczył, 
źe w powiązaniu z konkretną 
sytuacją mogłaby mieć konse­
kwencje wręcz przeciwne od 
zamierzonych.

„Z tego powodu — podkreśla ko 
resnondent UPI — Scheel i Bles­
sing w tym czy innym stopniu 
działają w imieniu innych osób. 
Nie jest tajemnicą — stwierdza da

Demonstracje 
przeciwko wizycie

6 floty USA
„Precz stąd”, „Precz z NA­

TO”, „W Ameryce nie pozosta­
ło nic ludzkiego” — takie napi 
sy ukazały się w portowych u- 
licach Stambułu na znak prote 
stu przeciwko wizycie okrętów 
wojennych 6 floty USA.

Studenci politechniki w 
Stambule zorganizowali de­
monstrację. Opuścili oni do pół 
masztu flagi tureckie na przy 
stani, gdzie zakotwiczone zo­
stały okręty amerykańskie.

„Nie wierzymy w to, że Tur 
cja jest całkowicie niezawisła, 
dlatego też opuściliśmy flagi” 
oświadczył przewodniczący 
Związku Studentów Politechni 
ki, Karadeniz. (PAP)

„Kosmos-232“
W Związku Radzieckim wy­

strzelono kolejnego satelitę 
ziemi — „Kosmos-232”. (PAP) 

dziano w Poznaniu i woje­
wództwie. Pozostałe jednak 
planowano urządzić poza tere­
nem Wielkopolski. Działając 
w interesie zdrowia dziecka 
podjęto decyzję o wstrzyma­
niu wyjazdów na kolonie i o- 
bozy poza Poznań i wojewódz­
two. Również wstrzymano or­
ganizację tej formy wypoczyn 
ku na naszym terenie dla dzie 
ci i młodzieży z innych woje­
wództw.

Decyzja ta jednak — jak 
podkreślił J. Bartkowiak — 
nie powinna wpłynąć na 
zmniejszenie się liczby dzieci, 
które miały zapewniony wy­
jazd na kolonie i obozy. Cho­
dzi zatem o to, by wykorzy­
stać na ten cel wszystkie szko 
ły i bursy nadające się do u- 
rządzenia w nich zorganizo­
wanego wypoczynku w Poz­
naniu i województwie.

Inspektorzy szkolni, a także 
wszyscy organizatorzy kolonii 
i obozów (ZHP, zakłady pracy 
itp.) muszą zatem dołożyć 
starań, by w ciągu kilku dni 
przygotować dodatkowe obiek 
ty w województwie poznań­
skim na kolonie i obozy. Trze 
ba także zmienić trasy obo­
zów wędrownych, które piano 
wano poza Wielkopolską.

Wszystkie te zmiany wyma­
gają dużego wysiłku i opera­
tywności. Podyktowane to jest 
jednak troską o zdrowie dzie­
ci. Chodzi też o to, by. plano­
wany zorganizowany wypo­
czynek, choć ostatecznie w in­
nych miejscowościach, prze­
biegał bez zakłóceń, (a)

lej Long — iż nowy rząd w Pra­
dze spogląda na Zachód, w tym 
również w stronę NRF, aby otrzy 
mać stamtąd nowoczesną techno­
logię, której jednak nie będzie 
mógł nabyć, bez „znacznych kre­
dytów” i zwiększenie swego e- 
ksportu.

W związku z tym prezes Czecho 
słowackiego Banku Narodowego 
Ottokar Pohl bawił niedawno w 
Niemczech zachodnich, gdzie od­
był rozmowy z przedstawicielami 
kilku banków handlowych. Pod 
koniec ubiegłego tygodnia prezes 
Federalnego Banku NRF Blessing 
udał się do Pragi jako osobisty 
gość Pohla. Wprawdzie bank, któ 
rego jest prezesem nie udziela po 
życzek ani gwarancji, ale — jak 
podkreśla UPI — Blessing może 
i niewątpliwe zachce zaofero­
wać swe usługi jako pośrednik. A 
słowo Blessinga powiedziane we 
właściwym miejscu w Niemczech 
zachodnich może, zdaniem agen­
cji, zdziałać cuda.

Poważny dziennik brytyjski 
”The Guardian” zamieszcza we 
wtorkowym numerze korespon 
dencję pt. „Bonn bada grunt 
w Pradze”, w której omawia- 
wizyty Scheela i Blessinga w 
stolicy Czechosłowacji, ocenia 
jąc je jako „sondaże politycz­
ne”.

Wskazując na dyskrecje, jaka 
otacza obie wizyty, dziennik zwra 
ca uwagę, że „Blessing był roz­
gniewany, gdy wiadomość o jego 
wizycie przedostała się do prasy 
oraz że „jego rzecznik prasowy 
dokładał wszelkich starań, aby wy 
kazać, iż jest to wizyta całkowi­
cie prywatna” i że nie jest gościem 
Banku Narodowego, lecz jego pre 
zesa.

„Guardian” również wyraża po- 
erlad, że Scheel i Blessing pojechą 
li do Pragi zamiast innych osób, 
których „wizyty mogłyby być w 
ehwili obecnej kłopotliwe” dla 
Pragi, oraz że Blessing „mógł ode 
grać i prawdopodobnie odegrał ro 
lę pośrednika”.

Nowa faza kryzysu bliskowschodniego
W korespondencji z Kairu, jugosłowiańska Agencja Praso­

wa Tanjug pisze, że zdaniem Kairu kryzys bliskowschodni 
wszedł w nową fazę, w której wielkie mocarstwa powinny 
odegrać bardziej aktywną rolę niż w poprzednim okresie.

Według źródeł dobrze poin­
formowanych, Gunnar Jarring 
specjalny wysłannik ONZ na 
Bliskim Wschodzie, zajęty jest 
opracowaniem „kalendarza” 
wykonania rezolucji Rady 
Bezpieczeństwa ONZ.

Przypuszcza się, że kontak­
ty Jarringa w Moskwie, Pary­
żu, Londynie i Waszyngtonie 
zmierzają do uzyskania uprze­
dniej zgody „wielkiej czwór­
ki”, zanim ów kalendarz zo­
stanie przedstawiony U Than- 
towi- i Radzie Bezpieczeństwa.

Pewne koła dyplomatyczne są­
dzą, że wykonanie rezolucji Rady 
Bezpieczeństwa miałoby się roz­
począć od wycofania wojsk izra­
elskich ze wschodniego brzegu 
Kanału Sueskiego. Później miało 
by nastąpić uwolnienie statków 
zablokowanych w kanale oraz po­
nowne udostępnienie tęj drogi 
morskiej dla żeglugi międzynaro­
dowej.

Korespondent radia ZRA w Am- 
manie utrzymuje, że zdaniem iz­
raelskich kół oficjalnych kluczo­
wą rolę w dążeniach do rozwiąza­
nia kryzysu odgrywają obecnie 
Stany Zjednoczone, mogą one bo­
wiem wywrzeć nacisk na Izrael, 
by przyjął rezolucję Rady Bezpie­
czeństwa, przewidującą wycofa­
nie izraelskich sił zbrojnych z te­
rytoriów arabskich. Te same ‘ko­
ła odnoszą wrażenie, że w stano­
wisku amerykańskim zaszła wpra 
wdzie pewna zmiana ale jest ona 
„powolna i niewystarczająca”.

Z Bejrutu donoszą, że u- 
chodźcy arabscy zgromadzeni 
w obozie Dżebalia w strefie 
Gazy wystosowali do sekreta­
rza generalnego ONZ U Than- 
ta apel o powstrzymanie 
władz izraelskich, które stara­
ją się wypędzić ludność arab­
ska z tej strefy.

Trzydniowa wizyta szefa de 
legacji USA w ONZ Balia w 
Izraelu zbliża się do końca. 
Bal! wręczył premierowi izra­
elskiemu Eszkolowi osobisty 
list prezydenta Johnsona oraz 
spotkał się z ministrem spraw 
zagranicznych Ebanem i inny­
mi osobistościami izraelskimi.

*
Komentując izraelską wizytę 

Balia Agencja TASS stwierdzała, 
że można ją uważać za oznakę 
dalszego zacieśnienia stosunków

Metro w Charkowie
W Charkowie (Ukraina) rozpo­

częto budowę szóstego w Z 
metra. Pierwsza linia metra w 
Charkowie będzie miała 10.4 km 
długości. (PAP)

Agencja DPA donosi z Pra­
gi, że minister spraw zagrani­
cznych Czechosłowacji Hajek 
podejmował w poniedziałek 
„prywatnym obiadem” prze­
wodniczącego zachodnionie- 
mieckiej FDP, Waltera Schee­
la.

Scheel ma — jak pisze agencja 
— spotkać się również z innymi 
czołowymi osobistościami życia pu 
blicznego Czechosłowacji. Ó prze­
biegu rozmów w czasie poniedział 
kowego obiadu — dodaje DPA — 
jak dotąd nic nie wiadomo.

W poniedziałek wieczorem 
Scheel wygłosił w Akademii 
Socjalistycznej odczyt o kon­
cepcjach jego partii w spra­
wach polityki europejskiej.

Skorzystał on z okazji, by ata­
kować ustrój socjalistyczny NRD. 
Scheel przedstawił znane skąd- I 
inąd poglądy Bonn, iż rząd NRD 
nie został wybrany w sposób de­
mokratyczny.

Scheel oznajmił, że stosunki mię 
dzy NRD a Niemcami zachodnimi 
są o wiele gorsze niż stosunki 
między Bonn a CSRS. W ostatnich 
miesiącach między CSRS a Repu­
bliką Federalną nawiązano bardzo 
wiele kontaktów, które dają pod 
stawę do żywienia wielkich na­
dziei. Kontakty będą się rozwi­
jać także między rządami.

Scheel oświadczył, że koniecz­
ne jest przezwyciężenie status 
quo w Europie. Apelował, o wy­
kazanie zrozumienia dla odweto­
wych roszczeń ziomkostwą Niem 
ców sudeckich i powiedział swym 
czeskim słuchaczom, że nie moż­
na całkowicie ignorować określo­
nych życzeń przesiedleńców.

PAP

Plenum KG ZKI
We wtorek 16 bm„ pod prze 

wodnictwem J. Broz Tito roz 
noczęło sie w Belgradzie IX 
Plenum KC Związku Komuni 
stów Jugosławii.

Na porządku obrad plenum 
znajduje sie m. in. omówienie 
projektów uchwał w sprawie 
polityki kadrowej i zmian w 
organizacji organów kierowni 
czych ZKJ. (PAP)

między Waszyngtonem a Tel A- 
wiwem. Plany soldateski amery­
kańskiej wyznaczają Izraelowi ro­
lę pewnej „przeciwwagi” wobec 
ruchu narodowowyzwoleńczego lu 
dów arabskich. Rozpocząwszy a- 
gresję przeciwko państwom arab­
skim w czerwcu ubiegłego roku, 
ekstremiści izraelscy wystąpili ja­
ko narzędzie w rekach USA. Po­
parcie USA umożliwia Izraelowi 
ignorowanie rezolucji Rady Bez­
pieczeństwa, żądającej wycofania 
wojsk agresora z okupowanych 
ziem arabskich. (PAP)

Zmiany w taryfie celnej
Dokończenie ze str. I 

kie dają im tzw. prawa prze­
siedleńcze. W praktyce oznacza 
to, żę osoby te będą zwalnia­
ne z opłat celnych za przywo­
żony samochód pod warun­
kiem, że przez najbliższe 3 la­
ta samochodu tego nie sprze­
dadzą. To samo odnosi się do 
reemigrantów.

Celem zabezpieczenia prawidło­
wej realizacji nowych przepisów 
celnych przez osoby sprowadzają­
ce samochody. Główny Urząd Ceł 
prowadzić będzie centralną karto­
tekę sprowadzanych z zagranicy 
samochodów, a klauzula nieodstę- 
powania ich w ciągu najbliższych 
3 lat innym osobom będzie wpisy­
wana przez Wydziały Komunika­
cji do dowodu rejestracyjnego po 
jazdu.

Jeśli chodzi o pozostałe zmia 
ny w taryfie celnej, to doty­
czą one opłat za tkaniny im­
pregnowane z włókien synte­
tycznych, żyletki 'i izegarki. 
Stawki za tkaniny 'impregno­
wane z jedwabiu naturalnego, 
nylonu i innych włókien syn­
tetycznych wynosić b^dą 500 
zł od kg, jeśli natomiast przy­
wieziona lub przysłana zosta­
nie większa ilość takich tka­
nin, to będą one clone według 
stawki 1200 zł za kg. Powo- 
detn takiej zmiany jest to, że 
dotychczas tkaniny impregno­
wane, o których mowa, były 
clone w wysokości 60 zł za pier 
wszy kg i 120 zł — za dalsze.

Dotyczyło to także tzw. tkanin 
ortalionowych. Cło od tych tkanin 
było niewspółmiernie niskie w sto 
sunku do cła za gotowe płaszcze 
ortalionowe (300 zł od sztuki w ko 
lumnie I i 800 zł w kolumnie II 
taryfy celnej) i znacznie niższe od 
cła za podobne tkaniny nieimpre- 
gnowane. Warto tu chyba podać, 
że za ilość tkaniny nieimpregnowa 
nej. potrzebnej na uszycie jedne­
go płaszcza, płaciło się cło 15 zł we 
dług kolumny I i 30 zł — według 
kolumny II, podczas gdy cena go­

towego płaszcza wynosiła ok. 1000

Uroczystość • 
w poznańskim TRZZ
Wczoraj, 16 bm,, poznańskie 

TRZZ gościło dyrektora Głów 
nej Komisji Badania Zbrodni 
Hitlerowskich w Polsce dr. 
Czesława Pilichowskiego, sy­
na Ziemi Wielkopolskiej, 
współzałożyciela oddziału poz­
nańskiego tej organizacji, a 
następnie sekretarza general­
nego TRZZ w Warszawie. Pre 
zydium MRN Poznania, doce­
niając zasługi dr. C. Pilichow­
skiego, położone dla rozwoju 
i popularyzowania problema­
tyki ziem zachodnich, odzna­
czyło go na wczorajszym spo­
tkaniu Odznaką Honorową 
miasta Poznania. Wręczenia 
odznaki dokonał sekretarz 
Prezydium MRN — Czesław 
Adamski,

W uroczystości wziął udział 
aktyw TRZZ oraz byli współ­
pracownicy dr. Pilichowskiego 
z okresu b. Polskiego Związku 
Zachodniego, którego był se­
kretarzem generalnym w Poz­
naniu. Dr Czesław Pilichow- 
ski ma za sobą długą działal­
ność społeczną i naukową. 
Jest autorem kilku prac, do­
tyczących przeszłości Pozna­
nia. (h)

• V?? 
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„Specjalne stosunki** 
NRF - Izrael

Korespondent amerykań­
skiej agencji prasowej UPI w 
Jerozolimie podaje wiadomość 
wymownie ilustrującą zaży­
łość między państwem izrael­
skim a Niemcami zachodnimi.

Dr Rolf Pauls, opuszczający 
Izrael ambasador zachodnionie 
miccki, na pożegnalnym przy­
jęciu wydanym na jego cześć 
p, zez izraelskiego ministra 
spraw zagranicznych Ebana 
poparł izraelską tezę o „konie­
czności” bezpośrednich roko­
wań, oświadczając, że właści­
wą drogą do rozwiązania kry­
zysu bliskowschodniego były­
by „rozmowy okrągłego stołu”, 
między Izraelem a państwami 
arabskimi, czyli bezpośrednie 
rokowania.

Rząd zachodnioniemiecki — 
wywodził Pauls —przestrzega 
wprawdzie polityki „nieinge­
rencji na Bliskim Wschodzie” 
ale nie oznacza to, by ten rząd 
„nie miał wyraźnego rozezna­
nia” w sytuacji. Izraelski mi­
nister spraw zagranicznych E- 
ban wychwalał Paulsa za roz­
wijanie „specjalnych stosun­
ków” między Izraelem a Niem 
cami zachodnimi, przy czym 
stwierdził, że odbywa się to 
„ze zdumiewającą szybkością”.

PAP

zł. Nowe przepisy wprowadzają 
ponadto pozycję tkaniny impreg­
nowanej z innych materiałów włó 
knistych, przy czym cło za te tka 
niny do 3 kg wynosić będzie po 
200 zł od kg, a za dalsze ilości — 
300 zł od kg.

Jeśli chodzi o żyletki, to za­
sadnicza zmiana polega na 
podniesieniu ppłat za tzw. sre 
brnę żyletki. Żyletki te, ponie­
waż w stosunku do nich obo­
wiązywały stawki celne takie 
jak wobec tradycyjnych, stały 
się przedmiotem spekulacji.

Fachowcy twierdzą, że nawet po 
opłaceniu cła według II kolumny 
za każdy dolar wydany za granicą 
na zakup „silverów” czy „wilkin- 
sonów” otrzymywało się w kraju 
do 280 zł. Dlatego też obecnie u- 
stalone stawki wynosić będą za 
pierwsze 30 sztuk — po 3 zł od 
sztuki, za dalsze — po 10 zł od 
sztuki. Wszystkie inne tradycyjne 
żyletki do golenia clone będą we­
dług stawki 1,50 zł za sztukę.

Jeśli chodzi o zmiany ceł na 
zegarki, to likwidują one nie­
normalną sytuację, w której 
pobierane cło było wielokrot­
nie wyższe od wartości wyro­
bu. Dlatego też wszystkie ze­
garki — poza złotymi i platy­
nowymi będą clone nie jak do 
tychczas według stawki 2 tys. 
zł, a jedynie 1 tys. zł za sztu­
kę. Dla zegarków bez kamieni 
lub z jednym kamieniem łożys 
kowym cło określone zostało 
na 50 zł za sztukę (poprzednio 
100 zł).

Wreszcie ostatnia zmiana doty­
czy obniżenia z 300 do 100 zł opłat 
celnych za wyroby z tworzy* 
sztucznych (z wyjątkiem tzw. gą* 
bek). Dotychczas obowiązująca 
stawka ustalona była jeszcze * 
tych czasach, kiedy tworzy*3 
sztuczne nie odgrywały tak ogron* 
nej roli i nie były tak powszech­
nym produktem.

Wszystkie zmiany wprowa­
dzone przez rozporządzenie Mi 
nistra Handlu Zagranicznego 
wejdą w życie w dwa tygod­
nie po ich ogłoszeniu w Dzień 
niku Ustaw. (PAP)



0 wszystkim decydują ludzie
Na temat stopnia realizacji programu wyborczego FJN 

dzielnicy Grunwald i perspektyw na najbliższą przyszłość 
rozmawiamy z I sekretarzem KD PZPR — Marianem Ja­
kubowiczem.
— Wiemy z licznych informacji, 

że grunwaldzka instancja partyj­
na żywo interesuje sie na co 
dzień sprawa realizacji programu 
wyborczego. W czym sie to prze­
jawia?

— Często wracamy do tej 
tematyki na posiedzeniach 
egzekutywy lub na zebraniach 
plenarnych. Omawialiśmy na 
jednym z posiedzeń sprawę

produkcji płyt.technologii
Jak wiadomo, miały one peł­
no tak zwanych mikroszczelin 
i przepuszczały wilgoć na spo 
jeniach. Wynik dyskusji — to 
cały program likwidacji uste­
rek. Od szeregu miesięcy jest 
on w realizacji. Niestety, wy­
konuje sie te prace dość wol 

nie zawsze skutecznie ino.
estetycznie.

Później zajęliśmy się próbie 
mem zakończenia budowy 
osiedla Świerczewskiego i to 
pod kątem szybkiej realizacji 
programu zagospodarowania 
terenu, budowy sklepów i pla 
cówek usługowych. Według 
wskazań egzekutywy, Dyrek­
cja Inwestycji Miejskich oprą 
cowała nowy program. za­
twierdzony następnie przez 
nasza instancje partyjną i 
władze miejskie. Z ta sprawą 
wiąźe sie także usprawnienie 
działalności handlu, głównie 
w zakresie Doprawy zaopa­
trzenia sklepów. Korzystne 
zmiany sa widoczne, ale nie 
wdraża sie ich w życie tak, 
jakby sobie tego życzyli miesz 
kańcy. Często jeszcze brak w 
skleoach wielu podstawowych 
artykułów, i to takich których 
produkcja jest wystarczająca.

— Program wyborczy, to nie tyl 
ko inwestycje. Zakładał on także

12 miejsc
na 1000 osób
Grunwald jest najludniej­

szą dzielnicą Poznania. Obec­
nie liczy prawie 160 000 miesz­
kańców. Czy zawsze znajdują 
oni okazję do korzystania z go 
dziwej rozrywki?

Przykład jest tutaj najlep­
szą odpowiedzią. W dzielnicy 
czynnych jest pięć kin w tej 
liczbie — sezonowa „Czternast 
ka” i skromna „Miniaturka” 
W sumie jednak wszystkie te 
przybytki X Muzy nie mają 
więcej niż 1950 miejsc. Wyni­
ka z tego, że statystycznie na 
każdy tysiąc mieszkańców 
Grunwaldu przypada zaledwie 
12,2 kinowych miejsc. Pozba­
wione są kin całe nowe osiedla 
— Raszyn i Świerczewskiego.

Program wyborczy FJN za­
kładał budowę dwóch kin po- 
500 miejsc: przy ul. Grochow­
skiej oraz przy ul. Kasprzaka. 
Niestety — do realizacji zna­
lazły się ważniejsze zadania. 
Budowę projektowanych sal ki 
nowych trzeba było przesunąć 
na dalszy plan.

Opracowali:
EUGENIUSZ COFTA
MACIEJ STABROWSKI

Kąpielisko w... parku
... W naszej dzielnicy czynione będą starania o pobudo­

wanie basenów kąpielowych.”
. ?ylf. mó.wił aktualny program wyborczy FJN na temat uję­
tej później w rejestr zamiarów budowy kąpieliska w Parku im. 
Kasprowicza Niestety, mimo wysiłków dzielnicy i jednoczesne­
go postępu prac społecznych przy budowie samego parku 
GKKFiT przez kilka lat nie, włączał wspomnianej inwestycji 
w plan czynów społecznych swego resortu. A bez takiego kro­
ku nie można było marzyć ani o projektach i dokumentacji 
kosztorysowej, ani o nadzorze, ani o mobilizacji mieszkańców 
do koniecznych prac ziemnych. Bądź co bądź jest to zamierzenie 
o wartości 9 min. zł.

Obecnie sprawa basenów w Parku im. Kasprowicza przybra­
ła inny obrót i to od momentu, w którym centralne władze 
sportu i turystyki włączyły ją (1967 r.) do rejestru czynów spo­
łecznych. Znalazły się pieniądze na ten rok w postaci 1 min. 
zł z Toto-Lotka. Ustalono, że około 1,5 min. zł mogą przepra­
cować dodatkowo sami mieszkańcy, przygotowano już i za­
twierdzono ^dokumentację projektowo-kosztorysową. Tak więc 
jeszcze w tym roku ruszy ten wielki czyn społeczny mieszkań­
ców i zakładów pracy. Wszystko też wskazuje na to, że najdalej 
22 lipca 1970 roku pierwsi amatorzy kąpieli wejdą do basenów 
w Parku im. Kasprowicza. W każdym razie — ponieważ ujęcie 
wody jest już dawno gotowe — do września ma się postawić 
ogrodzenie które wykona Spółdzielnia „Piast”, a następnie 
Przystąpić d° pod trzy baseny. Nad całością prac czu­
wać będzie specjalnie powołany Komitet Społeczny Budowy 
przed przewodnictwem inż. Kazimierza Zbuckiego co oczywiście 
nie uwolniło władz dzielnicy od powołania nadzoru budowla­
nego z urzędu. Całe kąpielisko musi bowiem odpowiadać nor­
mom sportowym, no i założeniom dokumentacji, także tej fi­nansowej.

usprawnienie realizacji wniosków 
poprawę stylumieszkańców

pracy Prezydium DRN?

— I ta sprawa znalazła się 
na jednym z posiedzeń egze­
kutywy Nasz Komitet często 
rozpatrywał skargi wpływają­
ce od mieszkańców, a 
zujące na niewłaściwe 

wska- 
stano-

wisko poszczególnych wydzia
Egze-łów Prezydium DRN.

kutywa zajęła się więc sty­
lem pracy niektórych wydzia 
łów, a także kultura obsługi 
petentów i stosunkami urząd- 
petent.

Podsumowania zaś obecne­
go stopnia realizacji całego 
programu wyborczego dokona 
ło niedawne, czerwcowe ple­
num Komitetu Dzielnicowe­
go, na którym blaski i cienie 
tej realizacji omówił przewód 
niczacy Prezydium DRN — 
Wacław Głowiński.

— Z przebiegu obrad plenum 
nietrudno wywnioskować, że w 
wielu dziedzinach zadania progra 
mu przekroczono, ale w innych są 
jeszcze pewne zaległości?

— Program działania dla 
całej dzielnicy opracować 
łatwo. Trzeba jednak kolek­
tywnego wysiłku, by go w peł 
ni zrealizować. Tutaj decydu­
jącą role odgrywa każdy, kto 
ma jakikolwiek wpływ na wy 
konanie wytycznych zadań. 
Przede wszystkim zaś trzeba 
umieć i chcieć korygować te 
zadania, naginać je do potrzeb 
dyktowanych przez życie.

Czy jest jeszcze wiele do 
zrobienia? Na pewno tak. Ma
my zaległości w zakresie prze 
kazy wania do użytku skle­
pów i nowych placówek usłu 
gowych, nie najlepiej przed­
stawia się realizacja progra­
mu rozwoju bazy sportowo- 
turystycznej, brak nam kin. 
Zwrócę Uwagę na dwie spra­
wy z szeregu ważnych. Pre­
zydium DRN powinno do 1970

PRACUJĄ DLA SWOJEJ DZIELNICY
W ciągu ostatnich lat wiele zmieniło się na Grunwaldzie. 

Powoli staje się on dzielnicą parków i zieleni. Co roku pow 
stają nowe zielone obiekty. Większość z nich wykonywa­
na jest przez samych mieszkańców w czynie społecznym. Tyl 
ko w latach 1965—67 przybyło dzielnicy 160 636 m kw. obsza 
rów zielonych. Wartość czynów społecznych w tym zakresie 
wynosiła prawie 54 min złotych co wystawia mieszkańcom 
Grunwaldu doskonałe świadectwo.

Najbardziej dynamiczny roz 
wój prac wykonywanych w 
czynie społecznym nastąpił w 
początkach lat sześćdziesią­
tych. Kiedy w 1961 roku war­
tość czynów społecznych w ca 
łej dzielnicy Grunwald wyno­
siła około 500 000 złotych, to w 
1967 r. już 15,5 min zł. Warto 
tu podkreślić doniosłą rolę, ja 
ką przy realizacji czynów speł 
niają samorządy mieszkańców, 
skupione w komitetach bloko­
wych i domowych. W sumie w 
dzielnicy działa 58 komitetów 
blokowych i 472 komitety do­
mowe. Pracujący w nich lu­
dzie — mimo swoich obowią­
zków zawodowych — potrafią 

roku załatwić jeszcze 823 po­
dania o przydział mieszkań. 
Są to wnioski ludzi, których 
nie można kierować do spół­
dzielni. Nie jest to zadanie 
łatwe i nie obejdzie się tu bez 
pomocy władz miejskich. Ale 
zarazem trzeba powiedzieć, że 
wiele wniosków załatwianych 
jest opieszale. Notujemy bo­
wiem liczne skargi od osób 
zainteresowanych. Badanie 
tych spraw przekonuje, że 
trzeba poprawić styl pracy 
Wydziału Spraw Lokalowych 
Prezydium DRN.

Mamy też w dzielnicy 
poty z baza szkolnictwa, 
budowano tu po wojnie 17 
cówek podstawowych, 7 
nych i 9 przedszkoli. Ale 

kło 
Wy 
pla 
in- 
mi

mo to odczuwa się brak dwu 
szkół w osiedlu Swierczewskie 
go i na wschodniej stronie ul. 
Głogowskiej. Musimy też już 
myśleć o nowym gmachu dla 
szkoły specjalnej z ul. Strusia, 
której teren przeznaczono na 
dom towarowy PSS. Luki w 
bazie szkolnej poważnie psu­
ją nam wskaźnik zmianowo- 
ści. Mamy na wspomnianym 
osiedlu szkoły, które budowa 
no dla maksimum 600 ucz­
niów, a uczęszcza do nich po­
nad 1300 czy 1500. Ten stan 
trzeba szybko zmienić.

— Jakie rysują sie przeto moż-
zadańliwości 

do 1970
pełnego wykonania 
roku?

stkich
Pełna mobilizacja 
zainteresowanych

wszy 
wy-

konaniem zadań na pewno da 
wyniki. Wydaje się jednak, że 
przede wszystkim grunwaldz­
kie zakłady pracy powinny się 
bardziej czuć gospodarzami 
dzielnicy. One powinny wy­
chodzić z szeregiem inicjatyw 
i spraw na zewnątrz, zwłasz­
cza w zakresie poprawy wa­
runków bytu i pracy. Wy­
tyczne w tych sprawach nie 
powinny spoczywać w biur­
kach. ale być realizowane sze 
rokim frontem. Jak już po- 
wiedziałem o większości
spraw decyduje człowiek i tyl 
ko od jego postawy zależy 
spełnienie obietnic wobec ogó 
łu mieszkańców dzielnicy.

znaleźć czas na aktywną pracę 
społeczną, która daje doskona­
łe rezultaty.

Przy okazji omawiania czy­
nów społecznych warto zwró­
cić uwagę na bardzo niekorzy 
stne zjawisko, jakie często o- 
bserwujemy w ostatnich la­
tach. Otóż zdarza się że mie­
szkańcy wykonują w czynie 
społecznym kwietnik lub ziele 
nieć, a za kilka dni czy tygo­
dni zostaje on zdewastowany. 
Taka sytuację notowaliśmy np. 
na Osiedlu Świerczewskiego 
gdzie ekipy przedsiębiorstwa 
budowlanego dokonujące żabie 
gów konserwacyjnych związa­
nych z naprawą ścian bloków 
mieszkalnych zniszczyły nie­
które części zieleńców wykona 
nych w czynie społecznym. Te 
go rodzaju praktyki nie wpły­
wają mobilizująco na miesz­
kańców. Widząc zaprzepaszcza 
nie ich pracy nie kwanią si- 
potem do realizacji kolejnych 
zamierzeń.

Rys. — L. Kapczyński
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Abyśmy zdrowi byli
Tak szybkiego rozwoju nie przeżywała żadna dzielnica Poznania. 

W pierwszym okresie lat sześćdziesiątych Grunwald był najwięk 
szym placem budownictwa mieszkaniowego. W rejonie ulic Grun­
waldzkiej. Bułgarskiej. Świerczewskiego i Szamotulskiej powsta­
wały rozległe osiedla mieszkaniowe. Nic wiec dziwnego, że liczba 
mieszkańców zaczęła gwałtownie wzrastać i Grunwald wysunął się
na I miejsce wśród wszystkich 
mieszkańców.

W ślad za budownictwem miesz 
kantowym nastanił szybki rozwój 
nlacówek służby zdrowia. Było to 
konieczne, gdyż ciasne, mieszczą­
ce sie na ogół w starym budów 
nictwie poradnie i przychodnie 
nie były w stanie zaspokoić na­
leżycie notrzeb mieszkańców. Nic 
wiec dziwnego, że na zebraniach 
nrzedwvborczvch wnioski o roz- 
szerz.enie bazy służby zdrowia sta 
nowiły bardzo pokaźna pozycje.

Na Grunwaldzie zrobiono wiele, 
m. in. oddano do 
chodnie Obwodowa 
sprzaka. która Jest 
typu jednostka

użytku Przy- 
przv ul. Ka- 
pierwsza tego 
w Poznaniu.

Oprócz tego wybudowano przy­
chodnie nrzv ul. Grochowskiej. W 
tych dwóch obiektach znalazły 
pomieszczenie 22 poradnie specja­
listyczne i ogólne jak również za­
kład fizykoterapii i wodoleczni­
ctwa. laboratorium analiz lekar­
skich. pracownia EKG i rentgeno 
logiczna. Uzyskano także pomiesz 
czenie w przychodni przV ul. Ka 
sprzaka dla oddziału Stacji Po­
gotowia Chirurgicznego, w ciągu 
ostatnich lat 
ku żłobek 
miejsc (ul.
dzienny przy

oddano też do użyt- 
tygodniowy na 75 

Swoboda),, żłobek 
ul. Małeckiego oraz 

apteke przy ul. Grochowskiej. W 
niedługim czasie przybędą dziel­
nicy dwie kliniki pediatryczne 
oraz klinika psychiatryczna.

Na realizacje czeka apteka na 
Osiedlu Raszyn, żłobek na 80 
miejsc w rejonie ulicy Chociszew 
skiego oraz dzielnicowa Stacja 
Sanepidu z własnymi laboratoria­
mi. Realizacja tego zamierzeniaZbyt wolne tempo

49 sklepów i 11 placówek ga­
stronomicznych zamierzano oddać 
do użytku na Grunwaldzie do 1970 
roku. Do tej pory handel otwo­
rzył 33 placówki, a gastronomia — 
6. W tej liczbie znajduje sie bu­
dowany przez kilka lat kombinat 
handlowo - usługowo - gastrono­
miczny przy narożniku ulic Gro­
chowskiej i Świerczewskiego 
(patrz rysunek).

Władze dzielnicy maja nadzieję, 
że do końca realizacji obecnego 
programu wyborczego uda sie w 
ne>ni wykonać planowe zadania, 
a 'może nawet je przekroczyć. W 
znacznej mierze zależy to od 
przedsiębiorstw budowlanych. Far 
dzo często przeciągają one bo­
wiem cykl produkcyjny, bądź też 
zbyt późno zabierają się do 
zacji inwestycji.

Podobnie jest z nowymi 
cówkami usługowymi. W 
bieżącego 5-lecia miano na

real

pla- 
ciagu 
Grun

waldzie przekazać do użytku 81 
lokale usługowe o łącznej po­
wierzchni 7 500 m kw. Do chwili 
obecnej otwarto zaledwie 24 pla 
cówki o powierzchni 2 000 m kw. 
Nadal zbyt mało punktów usługo 
wych działa w osiedlach Raszyn i 
Świerczewskiego ora’ w szeregu 
rejonów peryferyjnych.

Symbol jeden z -wielu
Już ponad rok ekipy Poznańskiego Przedsiębiorstwa Bu­

downictwa Przemysłowego nr 1 pracują przy budowie no­
wych zakładów farmaceutycznych „Polfa”. Obiekt zlokali­
zowano na placu między ulicami Grunwaldzką i Miczurina.

Kiedy w pierwszych latach 
po II wojnie światowej spe­
cjaliści zaczęli zastanawiać się 
nad perspektywicznym pla­
nem Poznania, jedną z pierw­
szych nieprawidłowości jakie 
nasunęły się było nierówno­
mierne rozmieszczenie zakła­
dów przemysłowych. Więk­
szość z nich, a zwłaszcza te 
największe, rozmieszczona by­
ła w wschodniej części miasta. 
Stwarzało to kłopoty komuni­
kacyjne, gdyż takie fabryki 
jak H Cegielski, „Pomet” 
„Stomil”, Maszyny Żniwne za­
trudniały kilkadziesiąt tysięcy 
pracowników, którzy na ogół 
mieszkali w zachodniej części 
miasta.

Aby wyrównać te nieprawi­
dłowości zapadła decyzja bu­
dowy zakładów przemysło-

dzielnie pod względem liczby 

natrafia jednak na poważne trud 
ności lokalowe.

Poważnymi osiągnięciami po­
szczycić sie może przemysłowa 
służba ’ zdrowia. Nowe przychod­
nie zakładowe uruchomiono mie­
dzy innymi w „Elektromontażu” 
i Poznańskiej Fabryce Mebli. Tak 
więc opieka przemysłowej służbv 
zdrowia objętych jest obecnie 18 
zakładów pracy. Załogi tych 
przedsiębiorstw mają do dyspozy­
cji 14 przychodni zakładowych, 
jedna poradnie higieny pracy oraz 
3 punkty pielęgniarskie. W pla­
nach przewiduje sie pobudowanie 
obwodowej nrzvcbodni nrzemvsło 
wej dla Grunwaldu, która mogła 
bv zapewnić badania specjali­
styczne.

Troska
beztroska

bowiązujący u> dzielnicy 
program wyborczy uzu­

pełniono dość obszernym pla­
nem poprawy warunków byto 
wych i pracy w zakładach pro 
dukcyjnych oraz przedsiębior 
stwach. Szczególny nacisk poło 
żono w planie na zakładanie 
stołówek (możliwie z przezna­
czaniem ich dla załóg kilku za 
kładów sąsiadujących).

Przejęło się sprawą realiza­
cji programu kierownictwo Za 
sadniczej Szkoły Budowlanej 
dla Pracujących Poznańskiego 
Zjednoczenia Budownictwa 
przy ul. Grunwaldzkiej 152 Mi 
mo, że jest to placówka sto­
sunkowo nowa, postarano się 
tutaj o to, by szybko oddać do 
użytku stołówkę. Pracuje ona 
od szeregu miesięcy. Może o- 
bslużyć 1000 osób, a wyposaża 
no ją w najnowocześniej 
pełnosprawny sprzęt. Dzięki te 
mu można tu wydawać obiady 
smaczne i tanie.

Nieco inną stronę tego same 
go medalu i troski pracowni­
ków prezentują zakłady „Tele- 
tra”. I tutaj — zgodnie z zało­
żeniami — wybudowano pomie 
szczenią na stołówkę. Tylko że 
do dzisiaj nie jest ona jeszcze 
czynna. Po prostu zapomniano 
sobie zapewnić wykonawcę i
teraz wiele prac trzeba zala­
twiać w czynie społecznym,
nie mówiąc już o kłopotach w 
uzyskaniu sprzętu. Wszystko to 
nie przyspiesza terminu uru­
chomienia placówki, potrze­
bnej nie tylko dla wspomnia­
nych zakładów.

wych w drugiej części Pozna­
nia, zwłaszcza w dzielnicy 
Grunwald. Pokrywało się to z 
postulatami wysuwanymi przez 
mieszkańców tutejszych osiedli 
mieszkaniowych.

Jednym z takich zakładów 
są Poznańskie Zakłady Far­
maceutyczne „Polfa” — jeden 
z wielu symboli rozbudowy- 
wującego się przemysłu dziel-

Na zdjęciu - budynek admini­
stracyjny nowych zakładów „Poi-, 
ta" na Junikowie.

fot. — K. Przychodzki

nicy. Przy ul. Grunwaldzkiej 
w rejonie ulicy Miczurina pow. 
stają nowe hale produkcyjne 
dla tego zakładu. Dotychczas 
oddziały jego były rozrzucone 
w 7 punktach miasta. Projekt 
budowy opracowały Biuro Pro 
jektów Budownictwa Przemy­
słowego oraz Biuro Projektów 
Przemysłu Farmaceutycznego 
w Warszawie. To ostatnie wy 
konywało część technologicz­
ną,

Początki budowy nie były zbyt 
pomysine. Wykonawca wszedł na 
plac budowy z prawie dwumie­
sięcznym opóźnieniem. Do końca 
1967 r. nie przerobiono prawie 12 
min. zł. Mimo to zarówno wyko­
nawca jak i inwestor mają nadzie 
ję, że budowa przeprowadzona zo 
stanie w ustalonym cyklu i zakład 
rozpocznie normalną produkcję w 
październiku 1969 r. Gotowy już 
jest warsztat mechaniczny, który 
będzie ogromnie pomocny przy 
montażu i instalacji urządzeń. Ma 
to być wykonane własnymi sila­
mi „Polfy”. Pod koniec tego roku 
zakładowe laboratorium naukowo 
-badawcze ma się znaleźć również 
w nowych pomieszczeniach. W na­
stępnych miesiącach kolejno prze 
kazywane będą do rozruchu wy­
działy suchych form, płynów, kap 
sulek, czopków i maści oraz aero­
soli. , Szczególne znaczenie ma 
wcześniejsze uruchomienie labora 
torium badawczego gdyż stwarza 
to możliwości do prowadzenia we 
własnym zakresie badań nad wpro 
wadzeniem nowych produktów i 
lepszych opracowań technologii le 
ków krajowych.

Poza działem produkcyjnym 
w nowych zakładach oddana 
będzie do użytku stołówka i 
kiosk spożywczy. Nie zapom­
niano również o zakładzie ko- 
smetyczno-fryzjerskim, co jest 
konieczne gdyż 80 procent za­
trudnionych w „Polfie” stano­
wią kobiety. Cichym życze­
niem całej załogi jest wybudo 
wanie obok zakładu przedszko 
la i żłobka. Obiekty te nie 
znalazły się w obecnie reali­
zowanym projekcie, niemniej 
rozważana jest możliwość bu­
dowy ich w przyszłości. Nowa 
„Polfa” będzie zakładem pro­
dukującym wszystkie (poza 
zastrzykami) współcześnie sto­
sowane leki. Niezależnie od 
tego zakład ten będzie specja­
lizował się w produkcji ma­
teriałów chirurgicznych do 
szycia.

Przestronniej 
i jaśniej 

na ulicach
— W pełni trzeba się zgodzić z 

uwagami, zawartymi w artykule 
pt. „Może posłuchać mieszkań­
ców”, opublikowanym w „Gło­
sie Tygodnia” z 30 czerwca — 
oświadczono nam w KD partii 
podczas rozmów na temat reali­
zacji programu wyborczego w za 
kresie poprawy stanu grunwaldz­
kich ulic. Stwierdzenie to odno­
siło sie do opisanej przez autora 
sytuacji na osiedlu Swierczewskie 
go. Nie wszędzie jednak jest tak 
źle.

Na Grunwaldzie 32 ulice otrzy­
mały do tej pory chodniki (16 000 
metiów kw). Na wielu ulicach, 
zwłaszcza peryferyjnych położono 
nowe nawierzchnie. najczęściej 
asfaltowe, wbudowano setki me­
trów nowych Unii wodociągowych 
i kanalizacyjnych. 33 ulile — za­
miast 9 figurujących w progra­
mie — otrzymały oświetlenie, w 
tym takie. Jak no.: Rybn’cka, 
Opawska, Wołowska, Temicka, 
Braniborska czy Węgliniccka.
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Teza — założenie, twierdzenie do udowo­
dnienia, do obrony. Tak mówi słownik 
wyrazów obcych, rozróżniając językowe 

subtelności znaczenia tego wyrazu.
Mamy więc oto Tezy na V Zjazd partii — . 

założenia działalności partii w kluczowych 
kierunkach na najbliższy, kilkuletni okres, 
dotyczące wszystkich dziedzin naszego życia 
gospodarczego, społecznego i kulturalnego.

Ale teza — to również twierdzenie do u- 
dowodnienia, do obrony słuszności i prawi" 
dłowości np. założonej w niej prawdy. Ten 
moment równie wyraźnie wybija się w Te­
zach zjazdowych. Mamy więc programowe 
założenia partii w najistotniejszych sprawach 
naszego narodu. Dotyczą niemal wszystkiego 
co się dzieje i dziać będzie w naszym życiu, 
dotyczą bez wątpienia nas wszyst­
kich.

Wpierw kilka faktów i przypomnień.
® V Zjazd PZPR odbywa się w roku jubi 

leuszowym dla polskiego ruchu robotniczego. 
Podwójnie jubileuszowym. W 50-lecie zjedno 
czenia SDKPiL oraz PPS lewicy w KPP, w 
20-lecie ostatecznego zjednoczenia ruchu klasy 
robotniczej w jednolitą, silną partię.

pracy. Zwiększyliśmy o 47 procent obroty han 
dlu zagranicznego. Ostatecznie więc wytwo­
rzyliśmy dochód narodowy o 37 proc, większy, 
a swe realne dochody powiększyliśmy o pra­
wie 20 procent. Chyba dosyć faktów dla udo­
wodnienia słuszności naszej drogi rozwoju.

*

Teraz znów przystępujemy do dyskusji nad 
Tezami. Poprawione, uzupełnione w toku 
ogólnej debaty, zostaną uchwalone przez 

bliski już V Zjazd PZPR. Dopiero jego uchwa 
ły wytyczą ostatecznie nasze losy w najbliż­
szej przyszłości. Jest więc czas po temu, aby 
ocenić obecny partyjny program powszech­
nego działania.

Droga do przyszłego sukcesu także nie bę­
dzie ani prosta, ani gładka. Stale towarzyszą 
nam trudności. Jako ludzie czynu — widzimy 
niedoskonałości własnej pracy, koncepcji, me­
tod. Mają na ten temat wiele do powiedzenia 
członkowie partii, ale również całe kolekty­
wy pracownicze, samorządy robotnicze, — kaź 
dy z nas, który czuje się odpowiedzialny za 
losy kraju. Prócz krytycznego spojrzenia na 
czas miniony, mamy przecież i własny, pozy­
tywny program działania, chętnie rozprawia-

WIELKO 
POLSKA MMII BL1ZSZA KOSZULA RYMKOWI?

Dyskusja nad prz>słłośc‘q

Początek wielkiej rozmowy

Powiedziano mi wprost; 
przystąpiliśmy do Kon­
kursu WIELKOPOL­

SKA DLA EKSPORTU, ale 
będziemy mieli poważne kło­
poty ze spełnieniem pierwsze­
go kryterium tj. ze wzrostem 
dostaw. Wprawdzie postano­
wiliśmy dostarczyć dodatko­
wo, ponad plan 180 tys. koszul 
flanelowych dla zagranicznego 
odbiorcy, jednakże będzie to 
i tak o 200 tys. mniej niż w 
ubiegłym roku. Na usprawie­
dliwienie mamy 'jedynie fakt, 
że stało się to wskutek dyrek­
tywy Zjednoczenia.

Wyjaśniam więc, że nie jest 
tak źle, bo przecież w stosun­
ku do pierwotnych zamierzeń 
zakłady podjęły zobowiązanie 
dostarczyć dodatkowe koszule, 
ale nie zdołałem uspokoić 
przedstawicieli POLAŃEXU. 
Mówią: to nie satysfakcja ofe 
rować 1 400 tysięcy, a dostać 
zamówienia na milion.

koło 20 procent czynności pro 
dukcyjnych wykonywanych 
jest jeszcze ręcznie. Będzie 
można z tego jakieś 5 procent 
zmechanizować (reszta pozo­
stanie zawsze w sferze zręcz­
ności ludzkiej), uzyskując tym 
samym dalsze oszczędności w 
kosztach wytwarzania.

Przewidywania to w pełni 
realne, jako że zakłady rozpo­
czynają w tym roku, kosztem 
17 min zł, budowę nowego o- 
biektu. Ten będzie już wypo­
sażony w nowe maszyny i 
sprawne urządzenia, które w 
połączeniu z jeszcze lepszą or­
ganizacją pracy powinny po­
zwolić na dalsze, znaczniejsze 
potanienie produkcji.

możliwości produkcyjnych 
przestawiając się ostatnio ną 
produkcję płaszczy laminowa­
nych.

NADZIEJA NIE STARCZY

CZY SŁUSZNA DECYZJA?

SKUTECZNOŚĆ ZABIEGÓW

Zważywszy, że jakość tutej­
szej produkcji w ogóle, a do­
staw eksportowych w szcze­
gólności jest bezbłędna (za­
kłady mają dwa znaki jakoś-

Nie sądzimy więc, by roz­
wiązanie podyktowane przez 
zjednoczenie było jedynym i 
najsłuszniejszym, zwłaszcza że 
i inne zakłady szyjące koszu­
le, np. w Zbąszyniu nie narze­
kają na nadmiar popytu ze 
strony handlu.

POLANEX nie traci nadziei 
i liczy na to, że wróci na łono 
aktywnych eksporterów. Po­
maga mu w tym entuzjazm 
załogi, która zrobiwszy już ty­
le dla eksportu nie chce rezy­
gnować z ambicji no i bodź­
ców materialnych, należnych z 
tytułu dobrej roboty dla han­
dlu zagranicznego. W ubieg­
łym roku wypłacono w POLA 
NEXIE 364 tys. zł premii, coci), że odbiorcy zagraniczni są . . , . - . - , ...

z POLANEXU zadowoleni - wielce sobie zał°Sa chwaliła.

• Na rok bieżący przypada również 50 ro 
cznica odzyskania niepodległości po 130-let 
niej niewoli. Historia nie szczędziła nam ni 
czego w tym półwiecznym okresie: było dwu 
dziestolecie niepodległości i sanacji*) czyli 
„uzdrawiania”. Był dramat 39 roku i pasmo 
tragedii przez niemal sześciolecie okupacji. 
Ale była to walka o wolność dla narodu. Na 
stał też „czas dzisiejszy”, w którym napra­
wiać poczęliśmy krzywdę społeczną, pogłę­
bioną przez tamtych „uzdrawiaczy”, czas 
kiedy musieliśmy leczyć rany okresu zacofa 
nia i wojny.

• To pięćdziesięciolecie, to również historia 
ruchu robotniczego, który od walki z kapita­
łem przeszedł do jednoczesnej walki wyzwo­
leńczej i późniejszego budownictwa. A więc 
zarazem historia leninowskiego kształtowania 
się polskiej myśli rewolucyjnej, naszej kon­
cepcji ludowładztwa. W konsekwencji — zwy 
cięstwo jedynej, historycznie słusznej koncep­
cji niepodległości w oparciu o sojusz z ZSRR, 
w nowych naszych granicach. Ludowej kon­
cepcji narodowego bytu, opartego na spra­
wiedliwym podziale dóbr i wspólnej pracy. 
Dokumentuje to, udowadnia każdy rocznik 
statystyczny. Stworzyliśmy Polskę przemysło­
wą — produkcja naszych fabryk jest 13-krot- 
nie większa niż przed wojną; odwróciliśmy 
społeczne proporcje — dzisiaj tylko jedna trze 
cia ludności utrzymuje się z pracy w rolnic­
twie; zapewniliśmy wszystkim możliwość pra 
cy, nauki — lepszego bytu. >

Nikt, nawet polityczny przeciwnik PZPR, 
nie kwestionuje dzisiaj wpływu partii na na­
sze życie. Zajmując się więc kluczowymi spra 
wami gospodarki, polityki zagranicznej, spo­
łecznej, partia określa teraz ponow­
nie swoje stanowisko i podsta­
wowe ogólnospołeczne zadania 
na najbliższy okres, które w róż­
nym stopniu dotyczą nas wszystkich.

ty

Minęły cztery lata od IV Zjazdu PZPR. W 
pamięci zatarły się wrażenia z okresu 
tamtej narodowej dyskusji nad ówczes­

nymi tezami zjazdowymi. Mówiliśmy wów­
czas o białej plamie czasu, który należało jesz 
cze zapełnić własnymi czynami. Mówiliśmy

my na ten temat we własnym kręgu. Dlatego 
z trybuny niedawnego XII Plenum KC padła 
zachęta do ogólnospołecznej dyskusji nad Te­
zami, dyskusji bez przemilczeń i niedomó­
wień.

*

Pada już jednak zdanie malkontenta, czy 
też przeżuwacza cudzych zatrutych my­
śli z eteru:

— Jaka to będzie dyskusja, skoro wyda- 
jecie walkę rewizjonizmowi? Kto się ośmieli 
szczerze mówić, bez obawy o waszą etykietkę 
rewizjonisty...

To prawda, partia nie dopuści do szerzenia 
wrogich nam teorii, czyniących dywersję we­
dług reguł antykomunistycznej wojny psy­
chologicznej. Nie będziemy więc dyskutować 
nad tym, jak przywrócić rządy jaśniepanów, 
ani z siewcami poglądów o „wolnej grze sił 
politycznych”. Będziemy dyskutować w ra­
mach generalnej tezy, której nie trzeba już

Istotnie, centrala handlu za­
granicznego Confexim w poro 
zumieniu ze Zjednoczeniem 
nie daje wyższych zleceń. Tru 
dno zapalonym do eksportu lu 
dziom z Zakładów Odzieżo­
wych POLANEX w Gnieźnie 
zrozumieć powody takiego sta 
wiania sprawy, zwłaszcza, że 
zarówno jakość jak i tzw. o- 
płacalność dewizowa gnieź­
nieńskich koszul są — ogólnie

Sama nadzieja tu jednaknic nie powinno stać na prze­
szkodzie w rozwijaniu ekspor nie wystarczy. Potrzeba zmia- 
tu gnieźnieńskich koszul. Tym ny stanowiska zjednoczenia i 

Confeximu, potrzeba bardziej

bronić o socjalistycznym budownictwie

o czterach latach pracy nad tezami,
bo one jedynie zakreślały proponowane wów­
czas kształty dzisiejszej rzeczywistości.

Mamy już ten okres za sobą. Przemysł wy­
produkuje w tym roku o 48 procent więcej 
niż w 1963 r., bo wydaliśmy na jego rozbudo­
wę o 20 procent więcej środków niż wówczas, 
bo przybyło nam 800 000 robotników, o 30 pro 
cent zwiększyła się kadra inżynieryjno-tech- 
niczna. Wzrasta produkcja rolna, ponieważ 
zgodnie z uchwałą IV Zjazdu zainwestowa­
liśmy w życiodajną ziemię o 80 procent wię­
cej niż w poprzedniej pięciolatce. Stworzyliś­
my bez mała 1,4 miliona nowych stanowisk

Polski. Idzie więc o konstruktywne, rzeczowe 
wnioski, osadzone w naszej rzeczywistości. 
Czy mowa jednak o jakiejś wydumanej, ab­
surdalnej jednomyślności, grzeczności wobec 
utartych pojęć i poglądów na dzień dzisiej­
szy?

W każdej twórczej dyskusji dochodzi do 
ścierania się różnych stanowisk, 
wyjaśniania nieporozumień i błędnych poglą­
dów. Taka jest reguła demokracji wewnątrz­
partyjnej PZPR i zasady społecznego procesu 
współtworzenia. Toteż na XII Plenum jasno 
powiedział Władysław Gomułka:

„...Mogą też podnieść się głosy nieuzasadnionej 
krytyki takich czy innych aspektów polityki partii. 
Nie powinniśmy się tego obawiać. Wszystko można 
bowiem wyjaśnić i wytłumaczyć. Jeśli człowiek 
działa w dobrej wierze, kieruje się partyjnymi po­
budkami, można go przekonać, że nie ma racji, że 
jego krytyka jest niesłuszna. Taka krytyka ma na­
wet tę dodatnią stronę, że staje się odskocznią dla 
prawidłowego naświetlenia spraw, co pod każdym 
względem podnosi poziom organizacji partyjnej (...)

Problematyka objęta Tezami na Zjazd partii do­
tyczy całego narodu. Wynika to z kierowniczej 
roli, jaką spełnia nasza partia w życiu narodu, w 
budowie socjalizmu w naszym kraju. Tezy zjazdo­
we jako dokument partyjny noszą więc charakter 
ogólnonarodowy. Przeto i prawo do dyskusji nad 
problematyką objętą Tezami, z wyłączeniem spraw 
wewnątrzpartyjnych, powinno mieć taki sam cha­
rakter. W dyskusji tej mogą zatem wziąć udział 
również przedstawiciele innych partii i organizacji 
społecznych, wchodzących w skład Frontu Jedności 
Narodu oraz każdy kto w sposób twórczy, choć mo­
że zarazem krytycznie, pragnie się wypowiedzieć w 
określonej sprawie”.

ZBILUT SĘK
*) Sanacja — uzdrowienie, naprawienie; także pro 

gramowy termin reakcyjnego obozu politycznego 
Polski przedwrześniowej.

rzecz biorąc 
stroną.

ich mocną

To prawda, że z części eks­
portu trzeba było w ub. roku 
zrezygnować (z tego kierowa­
nego do krajów kapitalistycz­
nych), bowiem przeliczenie 
cen dostaw na dewizy dawało 
wskaźniki nie najlepsze,. Nikt 
w zakładach nie ma o to pre­
tensji, chociaż i z tej sytuacji 
jest inne wyjście. Na przykład 
można by znacznie obniżyć 
koszty produkcji, gdyby prze­
mysł tekstylny chciał — zgo­
dnie z sugestiami niektórych 
odbiorców zagranicznych —
dostarczać cieńsze 
tańsze) tkaniny.

W POLANEXIE 
kosztów produkcji

(a więc i

z obniżką 
sprawa nie

łatwa, bowiem aż 72 procent 
nakładów stanowią' surowce i 
materiały. Gospodarskie na­
tarcie idzie więc na robociznę, 
jej organizację i mechanizację. 
W tej to dziedzinie zrobiono 
zresztą wiele.

W ostatnich 2 latach wy­
mieniono prawie 20 proc, par­
ku maszynowego (reszta to ma 
szyny już dawno zaamortyzo- 
wane) a co ważniejsze — zna­
cznie usprawniono proces wy­
twarzania. Wprowadzono m. 
in. nowy system roboty tzw. 
zespoły produkcyjne synchro 
oraz systematyczne szkolenie 
mistrzów i brygadzistów pod-
noszące ich znajomość 
nień organizacji pracy, 
ku załogę wzmacniają 
wenci tutejszej szkoły 
dowej.

Nic więc dziwnego, 
prawia się wydajność

zagad- 
Co ro- 
absol- 
zawo-

że po- 
pracy.

Tylko w ostatnich czterech 
kwartałach wydajność ta wzro 
sła o 15 procent; na przyszły 
rok przewiduje się dalsze 10— 
12 proc.

Warto też jeszcze wspom­
nieć o innej rezerwie. Oto o-

czasem...
Dyrektor zakładów — Stani 

sław Kubacki jest zdania, że 
ograniczenie dostaw dla han­
dlu zagranicznego z POLANE- 
XU jest krzywdzące. — Mamy 
przecież duże doświadczenie 
eksportera — mówi. Trudni- 
my się tym już od 10 lat, a 
zapału w doskonaleniu pro- ' 
dukcji nam nie brak. Przy 
tym wiele wskazuje na to, że 
będziemy mogli służyć ekspor 
towi coraz lepiej.

Zjednoczenie, któremu PO­
LANEK podlega uzasadnia 
swoją decyzję potrzebami ryn 
ku wewnętrznego. Jednocześ­
nie, jakby dla złagodzenia cio­
su zjednoczenie podaje, że je­
śli pojawią się takie możliwoś 
ci, to plan eksportu zostanie 
skorygowany o nowe zlecenia.

Nie kwestionujemy potrzeb 
rynku wewnętrznego, te są 
niewątpliwie bardzo ważne, 
nie zamierzamy też odwodzić 
zjednoczenia od troski o zao­
patrzenie naszych sklepów. 
Jednakże rodzi się tu kwestia 
następująca: czy istotnie taka 
decyzja musiala dotyczyć do­
brego, doświadczonego ekspor 
tera? Czy nie należało szukać 
rezerw produkcyjnych dla ryn 
ku w innych zakładach, które 
eksportem się nie trudnią?

Przecież istnieją jeszcze ta­
kie rezerwy, choćby w przed­
siębiorstwach drobnej wytwór 
czości — i w ramach koordy­
nacji branżowej można było 
dokonać przegrupowania za­
dań rynkowych. Wiemy na 
przykład, że spółdzielnia pra­
cy „Pokój” w Poznaniu wyspę 
cjalizowana w produkcji ko­
szul miała jeszcze nie tak daw 
no bardzo poważne kłopoty ze 
zbytem swoich wyrobów (wie­
lomilionowe zapasy) i była bli 
ska ekonomicznej katastrofy. 
Wprawdzie szyto tu koszule 
białe i droższe, ale od nich do 
okryć z flaneli i kretonu bar­
dzo blisko. W rezultacie z bra 
ku popytu spółdzielnia „Po­
kój” musiała szukać innych

aktywnego stosunku obu tych 
instytucji do zamiarów eks­
portowych POLANEXU. O to 
się upominamy w imieniu za­
kładów, w imieniu organizo­
wanego od klku lat konkursu 
„Wielkopolska dla eksportu”.

ZBIGNIEW MIKA

Paragraf i życie

Dobro
małoletnich

dzieci
Niedawna uchwała Izby Cywil­

nej Sądu Najwyższego precyzuje i 
wyjaśnia te zasady kodeksu ro­
dzinnego, które dotyczą „intere­
su” małoletnich dzieci rozwodzące 
go sie małżeństwa.

Punktem wyjścia uchwały Jest 
stwierdzenie, że wzgląd na dobro 
wspólnych małoletnich dzieci mai 
żonków stanowi tzw. negatywną 
przesłankę rozwodu. Oznacza to 
zakaz orzekania rozwodu w przy­
padkach kiedy dobro małoletnich 
dzieci miałoby ucierpieć wskutek
tego orzeczenia, 
więc zawsze brać 
osłabienie więzi z 
małżonków przy

Sądy powinny 
pod uwagę czy 
dziećmi (tego z 
którym .dzieci

Do grupy programów najambitniejszych 
i najbardziej wartościowych w ubie­
głym tygodniu zaliczyć trzeba cykl 

reportaży nadawanych z rajdu po Ziemi 
Opolskiej. Krytyczne uwagi wyrażone prze­
ze mnie przed tygodniem na temat celo­
wości organizowania tego rodzaju rajdów 
w niczym nie umniejszają ogólnej wartości 
poszczególnych reportaży z Opolszczyzny, 
tym bardziej że krytyka nie dotyczyła ich 
jakości lecz gromadzenia w stosunkowo 
krótkim czasie wielu programów na temat 
jednego województwa. Pisałem — przypom 
nę - iż leniej byłoby taki rajd zorganizo­
wać za jednym zamachem po 2—3 woje­
wództwach. Zapewniałoby to większą roz 
maitość tematyczną i dawałoby możliwość 
konfrontacji. Może by więc w przyszłym 
roku spróbować takiej formy rajdu? Jest 
ona, nie ulega wątpliwości, znacznie trud­
niejsza, ale i daleko ciekawsza, atrakcyj­
niejsza.

Tak się złożyło, że ostatnio pisałem o 
magazynie popularno-naukowym „Eurd- 
ka”. W poniedziałek zaprezentowano w 
nim między innymi kawałek rewelacyjnego 
filmu, ukazującego dość szczegółowo frag 
ment przeszczepienia świni wątroby w 
szpitalu w Cambridge. Film w sposób wier 
ny i beznamiętny zarejestrował pewne fak­
ty, których opisanie zajęłoby znacznie wię­
cej miejsca i nie byłoby tak ścisłe i tak

TELEWIZJA Na czasie
precyzyjne. Na tym właśnie polega prze­
waga obrazu nad słowem, przewaga zda- 
je się nie zawsze przez telewizję wykorzy­
stywana i doceniana w pracy na co dzień. 
Widać to chociażby w dzienniku TV, który 
ciągle jeszcze zbyt dużo operuje słowem, 
a zbyt mało obrazem. Problem ten na ra­
zie tylko sygnalizuję. Powrócę d<^ń w póź­
niejszym czasie.

„Rysujący gawędziarz” prof. dr Wiktor 
Zin z Krakowa, który uczy nas patrzeć 
na piękno przyrody i architektury, ze stu­
dia wyszedł dla odmiany w plener, na pod 
wórko chłopskiej zagrody i stamtąd pre­
zentował nam swoje interesujące ilustro­
wane gawędy albo — jak kto woli — ko­
mentowane rysunki na tematy architektury 

/ wiejskiej i uroków wsi. Trzeba przyznać, że 
profesor Zin umie zwracać uwagę na to, 
obok czego laik przechodzi niekiedy obo­
jętnie.

Telewizyjny klub młodzieżowy „Po szó­
stej”, z okazji 25 rocznicy zamachu na lo­
kal „Nur fuer Deutsche” Cafe Club w War 
szawie, zorganizował spotkanie z uczest­
nikami tego słynnego zamachu — profeso­
rem Lechem Kobylińskim i pisarzem Bog­
danem Czeszką, którzy dzielili się wspom 
nieniami z tamtych dnł. Był to jeden z naj­
lepszych wieczorów klubu „Po szóstej”, mi­
mo że gospodarz prowadzący program za­
chowywał się trochę nieporadnie. Przy oka

zji chcialbym się podzielić dwiema reflek­
sjami. Pierwsza dotyczy profilu tematyki 
spotkań klubu „Po szóstej”. Wydoje się, 
że ten rok stwarza szczególną sposobność 
do takich tematów jak ostatni. Warto i 
trzeba zbliżyć do młodych tradycje walk 
o wolność narodową i społeczną, popula­
ryzować sprawy związane z historią ru­
chu robotniczego, z Ludowym Wojskiem 
Polskim, z angażowaniem się we współ­
czesność. Wieczór na temat zamachu na 
Cafe Club dowiódł, że o sprawach poważ­
nych, zasadniczych i brzemiennych w skut­
ki można mówić ciekawie i pasjonująco.

Druga sprawa dotyczy piosenki. Właśnie 
tej starej partyzanckiej, rewolucyjnej. Słu­
chając występującego w tym programie 
zespołu „Czerwone gitary”, pomyślałem, 
że big-beatowa aranżacja starych piose­
nek mogłaby je przybliżyć młodzieży. Nie 
jest to zresztą jedyny przykład popularyzo­
wania wśród młodych melodii, które jakoś 
nie bardzo ich „chwytają”. Słuchałem kil- 
kakroć grupy skifflowej „No to co” wyko­
nującej... piosenki ludowe. Jest to bodaj 
skuteczny sposób big-beatowego popula­
ryzowania wśród młodych pieśni, które na 
to przecież zasługują.

Właśnie takie pieśni, tyle że wykonane 
w konwencji tradycyjnej, tyle że inscenizo­
wane, zaprezentował w niedzielę poznań­
ski ośrodek TV w programie muzyczno-

poetyckim pt. „Polska pieśń historyczna" 
w reżyserii J. Hoffmanna. Wydaje się, że 
w wyborze - ze szkodą dla całości - zbyt 
mocno wyeksponowano przede wszystkim 
sprawy miłości, miłostki, kobiet itd., iż słu­
chając miało się wrażenie, że żołnierz na 
wojnie z kobietą ma więcej do czynienia 
niż z karabinem...

W ramach V Telewizyjnego Festiwalu 
Teatrów Dramatycznych zobaczyliśmy wy­
bitny dramat polityczny L. Kruczkowskiego 
„Niemcy” w reżyserii F. Żukowskiego, wy­
stawiony przez Teatr im. S. Jaraczd w Ło­
dzi. Spektakl ten, obok fredrowskiej „Zem­
sty” zapisał się w naszej pamięci jako czo 
Iowa pozycja spośród sztuk dotychczas po­
kazanych na V Festiwalu.

Gorzej wypadł natomiast spektakl „Ko­
bry” pt. „Iryd" B. Nawrockiej i R. Doń­
skiego w reżyserii B. Borys-Damięckiej. 
Sztuka jednak »miała jedną niewątpliwą 
zaletę: oparta była na wydarzeniach, któ­
re działy się w Polsce rzeczywiście. Szko­
da, że takie „Kobry” oglądamy na szkla­
nym ekranie zbyt rzadko.

Przyznam, że trochę przesadzono z u- 
dziwnianiem programu rozrywkowego „Do 
Warszawy — krakowiaczku żwawy", a po­
łowy aluzji przeciętny telewidz nie zrozu­
miał. Wolę już pozbawiony wielkich aspi- 
racj program poniedziałkowy z Poznania 
pt. „Estrada rozrywkowa". Tylko, że manie­
ra ukazywania studia od kuchni zaczyna 
już nużyć. Zbyt często reżyserzy uciekają 
się do takich chwytów.

MARIAN FLEJSIEROWICZ

nie pozostaną) może ujemnie wpły 
nąć na wykonywanie przez niego 
obowiązków rodzicielskich.

W związku z tym zaleceniem na 
suwa sie pytanie, jak należy oce­
nić sytuację, w której podstawo­
wym motywem wystąpienia o roz 
wód jest chęć zawarcia nowego 
małżeństwa przez jednego z mał­
żonków. Sad Najwyższy wyraził 
na ten temat ogólna opinię, z któ­
rej wynika że w tej sytuacji nie 
wolno z góry przyjmować, że roz 
wód nie będzie zagrażać dobru 
dzieci. Błędne byłoby jednak rów­
nież przyjęcie odwrotnej zasady, 
że w tych warunkach rozwód Jest 
zawsze zagrożeniem interesu dzie­
ci. Byłoby to równoznaczne z ge­
neralnym zakazem orzekania roz­
wodu dla małżeństw mających 
wspólne małoletnie dzieci. A za­
kazu takiego nasz kodeks nie prze 
widuje. Każda konkretna sytuacja 
musi więc być przez sad indywi­
dualnie oceniana.

Dobro małoletnich dzieci może 
być zagrożone — stwierdza dalej 
w uchwale Sad Najwyższy — je­
żeli uzasadnione jest przewidywa­
nie. że na skutek orzeczenia roz­
wodu potrzeby materialne i morał 
ne dzieci będą w przyszłości go­
rzej zaspokajane aniżeli obecnie. 
Pogorszenie sie ich sytuacji wyda 
je sie grozić zwłaszcza w przypal 
kach, w których jedna ze stron 
domaga sie powierzenia jej opie­
ki nad dzieckiem z wyłączeniem 
wszelkiej ingerencji drugiego 1X1 ał 
żonka. Ale z drugiej strony *3^ 
powinien rozważnie oceniać sytua 
cje w których istniejący już mię 
dzy małżonkami stan napięcia 
niekorzystnie wpływa na warun­
ki życiowe dzieci, że ewent. OT7e 
czenie rozwodu warunków tyc 
nie pogorszy, a może nawet je P° 
prawić.

Sądowa ocena wpływu rozwodu 
na sytuacje dzieci powinna rów 
nież uwzględniać wszystkie 
widualne czynniki, takie jak wic: 
dzieci, ich dotychczasowe stosun 
z rodzicami itp. Celowe jest 
sięganie w razie potrzeby 0,11 
bieg’ego — psychologa i 
ganię daleko idącej ostrożno. » 
aby nie wciagać dziecka do Pr0 
su rozwodowego rodziców.

JAN WOLSKA

4 GŁOS WIELKOPOLSKI Ał
| 17 VII 1968 Nr 169 (7595)



Wioślarskie mistrzostwa (RZZ

Zwycięstwo Skry Warszawa
Sukces polskich 

koszykarek
W Messynie zakończyły się 11

Przetargi
Spółdzielnia Mleczarska w Ryczywole, pow. Obor­
niki Wlkp. — ogłasza PRZETARG NIEOGRANI­
CZONY na BUDOWĘ ZLEWNI MLEKA w Radomiu, 
pow. Oborniki.

zakres budowy obejmuje:
1. budowę budynku zlewni wraz z pomieszczenia-

2.

i okręgu bydgoskiego
Na Jeziorze Maltańskim w Poznaniu przez dwa dni odbywały snę 

VIII Wioślarskie Związkowe Mistrzostwa Polski. Ich organizatorem 
— i to trzeba już na wstępie przyznać doskonałym — była Woje­
wódzka Rada Ogólnozwiązkowej Federacji Sportu — Wychowania 
Fizycznego i Turystyki w Poznaniu.

W regatach startowało ogółem 
ponad 500 zawodników i zawodni­
czek z 24 klubów. Pierwsze miejsce 
w klasyfikacji drużynowej zdobył 
okręg bydgoski, który zgromadził 
na swoim koncie 8120 pkt. Wyprze 

. dził on znacznie okręg warszaw­
ski. który miał 4690 pkt. Repre­
zentacja okręgu poznańskiego 
znalazła sie na trzecim miejscu, 
tuż za Warszawa, mając 4560 pkt. 
W punktacji klubowej najlepszym 
okazał się zespół Skrv W-wa — 
3515 pkt. Drugie miejsce zajał 
KKW Bydgoszcz — 2850 okt.. trze­
cie Gedania Gdańsk — 2026. czwar 
te BTW Bydgoszcz — 1725 nkt.. pią 
te Unia Tczew — 1710. szóste Try 
ton P-ń — 1704. siódme KW ,.Re-
jów’ Skarżysko
ósme KW .,04’

1450 okt.
P-ń — 1416 pkt. Po

zostałe wielkopolskie kluby zaję-

Zdobywamy 
„Żółty czepek"

Dzisiaj na jeziorze Rusałka odbę 
dzie się kolejny egzamin na pły­
wacki „żółty czepek”. Ewentualni 
kandydaci będą musieli przepły­
nąć dystans 1500 metrów oraz nur 
kować na odległość 15 m. Zbiórka 
uczestników egzaminu o godz. 16 
nad jeziorem Rusałka, koło wia­
duktu kolejowego. Każdy obowią 
zany jest posiadać dowód osobisty 
1 jedną fotografię. Badania lekar 
skie odbędą się na miejscu, (na)

ły miejsca: jedenaste — KTW Ka­
lisz — 1100 i siedemnaste TW Po­
lonia P-ń — 340. Najlepsza fede­
racja okazał sie „Kolejarz” 
9170 Pkt., który wyprzedził „Bu­
dowlanych” — 7574 i „Stal” — 
4330.

W drugim dniu zawodów do naj 
ciekawszych biegów należał wy­
ścig czwórek juniorów, który wy­
grała osada PTW Tryton P-ń w 
składzie: Danuta Palacz. Anna 
Ren. Elżbieta Bogucka, 'Wanda 
Przybysz i sternik Róża Dziurla. 
Poznanianki wyprzedziły aa me­
cie Skrę W-wa i KKW Bydgoszcz. 
Również bardzo zacięty przebić? 
miał bieg jedynek kobiet, w któ­
rym Mieczysława Frań czak z Skry 
W-wa pokonała na mecie zaledwie 
o 1/10 sekundy swoja koleżankę 
klubowa Marie Sorys. Danuta 
Priebe z KW 04 P-ń zajęła III 
miejsce.

Niezwykle imponująco prezento 
wał sie bieg ósemek seniorów, w 
którym startowało 7 osad. Tutaj 
faworytami była załoga BTW Byd 
goszcz. Jednak na trasie ukazało 
sie. że największym zapasem sil 

'dysponuje kombinowana osada 
KS ..Nadwiślanin” Grudziądz i 
KKS Bydgoszcz. Osada ta zajęła I 
miejsce w czasie 6.14.3. Na TI mić’ 
scu uplasowała sie ..Warmia” Ol-

mistrzostwa Europy w koszykówce 
kobiet. W swym ostatnim meczu 
polskie koszykarki przegrały zde­
cydowanie z najlepszym zespołem 
kontynentu Związkiem Radziec­
kim 55:92 (30:43). W dwóch pozo­
stałych spotkaniach grupy „A”, 
której uczestnicy walczyli o miej 
ca 1 — 7, Włochy niespodziewanie 
zwyciężyły Jugosławię 54:40 (25:23), 
natomiast NRD wygrała z Belgią 
83:48 (49:18).

Złoty medal już wcześniej za­
pewniły sobie reprezentantki 
ZSRR, które odniosły same zwy­
cięstwa i wywalczyły tytuł mi­
strzyń Europy po raz dziewiąty 
w historii koszykówki. Srebrny 
medal zdobyły Jugosłowianki, 
przy równej sumie zdobytych 
punktów z naszą reprezentacją. 
Trzecie miejsce podopiecznych 
trenera Andrzeja Pstrokońskiego 
jest poważnym sukcesem naszej 
koszykówki.

Tabela grupy „A”.

W

ZSRR

sztyn 
wana

- 6.17.2, na III — kombino 
osada PKW „Budowlani”

Płock i Skra W-wa — 6.21.3 a do-
niero na IV BTW Bydgoszcz.

mi ubocznymi, 
budowę linii zasilającej NN oraz instalację
elektryczną,

3. instalację sanitarną z yyykonanicm oczyszczali)! 
ścieków.

Dokumentacja do wglądu w biurze Spółdzielni

UWAGA MATURZYŚCI! 
Wojewódzki Nakład Szkolenia „Oświata” 

w Poznaniu, ul. Klasztorna nr 2 

PRZYJMUJE ZAPISY NA KURSY 
dla absolwentów liceów ogólnokształcących 

w specjalnościach: 
kreślenia techniczno-budowlane, maszy­
nowe, kreślenia geodezyjne, radiowo- 
telewizyjne, planowania i statystyki, 
kierowników sekretariatów, inwentary-
zatorów, kosmetyki masażu lecznb

godz. od 7—15.
Oferty pod wyżej wymienionym adresem mogą 

składać przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze 
i prywatne, w terminie do dnia 25 lipca 1968 r.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo wyboru ofe­
renta oraz unieważnienia przetargu bez podania 
przyczyny. K5609
Spółdzielnia Inwalidów „Krosno” Opalenicy,

Tenisiści CSRS
zdobyli puchar 

środkowej Europy
Nasze nadzieje tenisowe, powró­

ciły z zakończonego w słowackim 
uzdrowisku Pieszczanach młodzie­
żowego turnieju o Puchar Euro­
py Środkowej (do lat 23), bez 
większych sukcesów. Polska dru­
żyna sklasyfikowana została na 
6 miejscu wyprzedzając tylko 
Austrie i Szwajcarie. Triumfowa­
ła oierwsza ekipa CSRS — 25 pkt., 
przed Holandia — 18 pkt. i CS1<
II 17 pkt. Dalsza kolejność:
4) NRF — 14 pkt., 5) Węgry 9 
pkt.. 6) Polska — 5 pkt.. 7) Au­
stria — 2 pkt.. 8) Szwajcaria — 1 
pkt.

W głównym turnieju Polacy wy 
walczyli tylko dwa zwycięstwa w 
eliminacjach:, wieczorkówna poko 
nała Zednikova (CSRS) 9:7. 6:3, 
po czym uległa Neumanovej 
(CSRS) 6:4. 4:6. 6.8. a w deblu Me
res Niedźwiedzki wyelimino-
wali w I rundzie Kolbingera- i Kar 
ry (Austria) 6:4, 4:6. 6:3 przegry­
wając następnie z Czechosłowaka 
mj Kodesem i Medonsem 2:6. 0:6. 
Mistrz Polski juniorów Witold 
Meres uległ w eliminacjach davis- 
cupowemu graczowi CSRS Jano­
wi Kodesowi 1:6. 2 6. W finale Ko 
des doznał nieoczekiwanej poraż­
ki ze swvm rodakiem Zedniki^r* 
7:5. 6:8, 0:6. W finale debla Ko- 
des i Medonos (CSRS I) wygrał, 
z Landinem i Zednikiem (CSRS 
II) 6-2. 6:4.

Praca

Panią do prowadzenia do 
mu, także z prowincji — 
własny pokój, przyjmę 
Oferty „Prasa”. Grun 
waldzka 19 dla 27765g.

Przyjmę dozorstwo. wa­
runek mieszkanie. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
1? dla 26995g.

Lczniów do lakierni sa­
mochodowej — przyjmę. 
Zgłoszenia Poznań, ul. 
Kościelna 29. 25634g

czego, laborantów.
Informacji udziela i zapisy przyjmuje sekre­
tariat WZS w Poznaniu, ulica Klasztorna nr 2. 

K5562

PAŃSTWOWY TEATR POLSKI w POZNANIU

2.
3;
4.
5.
6.
7.

Jugosławia 4
Polska 
NRD 
Bułgaria 
Włochy 
Belgia

498—266
327-318

323—325 
354—327 
296—350 
270—281
235—436

dalekopisem
REMIS MŁODYCH 

POLSKICH PIŁKARZY

Ul Szkolna 1 — ogłasza PRZETARG NIEOGRANI­
CZONY na dokonanie PRZEŁOŻENIA DACHÓWKI 
CEMENTOWEJ budynku administracyjnego Spół­
dzielni.

Powierzchnia dachu wynosi ca 460 m!. ,
Termin wykonania robót ustala się do dnia 15 

sierpnia 1988 r.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 

państwowe, spółdzielcze i prywatne.
Oferty należy składać w ciągu 10 dni od daty 

ukazania się niniejszego ogłoszenia, w Dziale 
Technicznym Spółdzielni.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo wyboru ofe­
renta wg własnego uznania oraz prawo odstąpienia 
od przetargu bez podania przyczyn. K5550
Okręgowa Spółdzielnia Mleczarska w Ośnie Lubu­
skim — ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie DOBUDOWY KAZEINlAi.NI w Za­
kładzie Mleczarskim w Ośnie Lubuskim i UTWAR­
DZENIE NAWIERZCHNI oraz ROBOTY ADAPTA­
CYJNE w Zakładzie Pomocniczym w żabicach.

Wartość kosztorysowa robót budowlanych dobu­
dowy kazeiniarni — 110.000 zł. Wartość kosztoryso­
wa robót w Żabicach — 186.441 zł.

Projekty techniczno - robocze w/w robót znajdują 
się do wglądu w biurze Spółdzielni.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 25. 
o godz. 10.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo 
renta, lub unieważnienia przetargu 
przyczyn.

VII. 1968 r.

wyboru ofe- 
bez podania 

K5671

do wydzierżawienia na terenie m. Poznania 
LOKALE UŻYTKOWE NA WARSZTATY 

o powierzchni 150—200 m2 
wyposażone w urządzenia wodno-kanalizac. 

i instalację elektryczną na siłę.
Oferty prosimy składać w sekretariacie Tea­

tru przy ul. 27 Grudnia 8/10. M5479

SPÓŁDZIELNIA PRACY TAPICERÓW 
W POZNANIU, 

ul. Dzierżyńskiego ur 35

Wykonuje usługi d a lidnoici 
HA INDYWIDUALHE ZAMliWUKIA 

z posiadanych przez siebie modeli:
TAPCZANY — KANAPO-TAPCZANY

WERSALKI FOTĘLE.
PUNKT PRZYJĘĆ:

Poznań, ul. Sikorskiego 20
M5383

Tryton zajał V miejsce majac czas 
6.33.0. Miła niespodziankę sprawi­
ła nam kombinowana osada KW 04 
— Tryton P-ń. która zdobyła sre­
brne medale w biegu czwórek po­
dwójnych kobiet, uzyskując czas 
3.53.0. Na I miejscu uplasowała się 
Skra W-wa 3.47.1.

Tegoroczne mistrzostwa CRZ” 
trzeba uznać za imprezę ze 
wszech miar udana, rekordową 
ood względem ilości uczestników 
i osad. Mamy nadzieje, że mistrzo 
stwa Polski seniorów i seniorek, 
jakie w sobotę rozpoczynała się 
na Jeziorze Maltańskim. będą 
również szybko i sprawnie prze­
prowadzone. co impreza związko­
wa. (s)

W fińskiej miejscowości Kotka 
rozegrany został międzypaństwo­
wy mecz piłkarski drużyn młodzie 
żowych (do 23 lat) Finlandia — 
Polska. Spotkanie zakończyło się 
wynikiem remisowym — 1:1 (1:1)-

PORAŻKA Z JUGOSŁAWIĄ

W swym drugim występie na 
turnieju „nadziei olimpijskich” w
Pisku 
słabej 
(15:12, 
szając 
nału.

polscy siatkarze po bardzo 
grze ulegli Jugosławii 1:3 
7:15. 11:15. 13:15). zmniej- 
swe szanse na awans do fi-
By zakwalifikować sie do 

pierwszej czwórki, nasz zespół
musi wygrać dwa pozostałe me­
cze eliminacyjne z Węgrami i Cze 
choslowacia. (t)

lUtodzi zurtfeiązaif

Milą niespodziankę sprawiła nam reprezentacja Polski juniorów 
(do lat 18) w hokeju na trawie, wygrywając z NRD 2:1. Zespół, 
który widzimy na zdjęciu występował w składzie: Marcinkowski, 
Iskrzyński, Białczyk, K. Miękisiak, Z. Miękisiak, Jóźwiak, Am- 
brożak, Stanisław Wegnerski, Stefan Wegnerski, Maćkowiak,

Fabisiak.
Fot. — K. Przychodzki

Przyjmę uczniów malar­
skich. Ul. Bosa 26b m. 1. 

27030g

NauKą

Uczę angielskiego, mate­
matyki, fizyki, chemii. 
Tłumaczę orace naukowe 
z angielskiego, niemiec­
kiego. Bolesław Mindy- 
kowski. Grodzisk, Żwr- 
k’ 4. 27517?
Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na Poznań. Al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

26432?

W dniu 15 lipca br. zmarła po długoletnich 
l ciężkich cierpieniach, nasza najukochańsza 
matka, teściowa, siostra, babcia i prababcia 
przeżywszy lat 85, śp.

MAŁGORZATA ROZICZAK
Pogrzeb odbędzie sie w 

o godz. 18 na cmentarzu
czwartek, dnia 18 bm. 
na Winiarach.
czym zawiadamia
rodzina

280S6?

Dnia 15 lipca 1968 r. zmarł po krótkich cier­
pieniach. nasz ukochany brat i wujek, prze­
żywszy lat 78. śp.

STANISŁAW PRZESLAŃSKI
artysta - plastyk

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 lipca br. o godz. 
14.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

O bolesnej stracie zawiadamiała 
przyjaciół i znajomych 
SIOSTRY z RODZINĄ

Poznań, Trzcianka, Warszawa, Radomsk, 
____________________ 28008g

P O z N A Ń 
Grunwaldzka <9

Kupno
Ciągnik „Ursus 45”, przy 
czepy 3 i 6 ton, młocar- 
nię 10 q, sprzedam. Szcze 
pański, Pobiedziska, No-

Poznańskie Zakłady 
ogłaszają PRZETARG 
SAMOCHODÓW:

1. „Star-20”, nr rej.

Piwowarsko - Słodownicze
OGRANICZONY na sprzedaż

Sprzedam parcelę z roz­
poczęty budową 25 proc. 
Poznań, Swierczewo, Bu
czka 22. 2703 Ig

,Star-20”, nr rej.

Tokarkę rewolwerówkę, 
ekscenter lub mimośred 
do 20 ton, kupię. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 26992g.

Sprzedaż

Sprzedam krowę na wy­
cieleniu. Poznań 25, ul.
Spławie 41. 26959g
Sprzedam owczarka al­
zackiego. Wojskowa 8 rn.
8. 27061g

wa JE. 26985g

Pianino czarne — marki 
„Sommerfeld”, płyta me 
talowa, okazyjnie sprze­
dam. Adres: Swarzędz — 
ul. Wiankowa 2. 2698?g

Sprzedam ugniatarkę pie 
karską wraz z kotłami. 
Poznań, Dzierżyńskiego
266/68 m. 3. 270291?
Sprzedam okazyjnie ra- 
diolę z adapterem i ma-
gnetofonem. 
509-07.

Telefon nr

Zaginął pies owczarek 
szkocki z Obozu Harcer­
skiego Wielonek — okoli 
ca Ostrorcga. Wiado­
mość Obóz Harcerski 
Wielonek lub Poznań — 
tel. 624-73. Wynagrodzę.

27988g

Gospodarstwo rolne 7 ha, 
zabudowania zelektryfi­
kowane, ziemia pszenno- 
buraczana, sprzedam. — 
Piasecki, Goniczki,. pow.

PM 04-70 — 
cena wywoławcza

PI 18-42 — 
cena wywoławcza

17.100 zł

17.100 Zł 
fizyczne Różnebrać udział osoby.. przetargu mogą ____ ______ _____

posiadające zezwolenie Wydziału Komunikacji na
W Września. 27042g

zakup pojazdu.
Uprawnieni do przetargu winni wpłacić wadium 

w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej, najpóź­
niej w przeddzień przetargu w kasie przedsiębior­
stwa.

Pojazd oglądać można codziennie od godz. 10—12 
na terenie PZPS przy ul. Dzierżyńskiego 42.

Przetarg odbędzie się w dniu 1. VIII. 1968 roku 
o godz. 10 w Gospodarstwie Transportowym — Po-
znań, ul. Dzierżyńskiego 42. K5666

Sprzedam motocykl NSU
500. Telefon 318-73, cd
godz. 16. 27991g

Młode małżeństwo, człon 
kowie spółdzielni miesz­
kaniowej, poszukuje po­
koju, najchętniej nieu- 
nieblowanego. Oferty' — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 27542m.

Spiesznie kupię „War- 
szawę-C.ombi” nową lub 
mało używaną. Poznań, 
Rataje 113 b. 27953g
Samochód lub nadwozie 
po wypadku oraz „Żu­
ka” kupię. Telefon 572-21, 
wewn. 58-76, wieczorem.

27903g

Pokój 16,60 m!, wspólna 
kuchnia, zamienię na po 
kój kuchnia lub pokój 
samodzielny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27.343m.

Sprzedam samochód
„Star” z silnikiem „Die­
sla” po kapitalnym re­
moncie. Telefon 564-98.

28043g
„Syrenę 103” sprzedam. 
Poznań, Al. Marcinkow­
skiego, parking strzeżo­
ny, godz. 16—18. 28u88g

k&Kale

3-pokojowe, przynależ­
ności (piece), I piętro, 
Grunwald — zamienię na 
2-pokojowe z c. o. do II 
ptr., na Grunwaldzie lub 
śródmieściu. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
28089m.
Młode małżeństwo lekar-
skie, 
dzielni

członkowie spół-

stołujące
mieszkaniowej, 
się poza do-

mem, na okres 3 lat po­
szukuje pokoju. Najchęt 
niej Jeżyce, Grunwald, 
Sołacz. Tel. 67-02-31.

27744m

Pani pracująca, poszuku­
je pokoju od sierpnia w 
centrum. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
27516m.

Przyjmę 3 panów na po 
kój, najchętniej z budo­
wlanki. Poznań — Dębiec, 
Emilii Plater 16 (Swier-

27834g czewo). 2732bm

Sprzedam korzystnie pół 
willi w Poznaniu, miesz 
kanie zastępcze. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
26956g.
Gospodarstwo 7 ha z za­
budowaniami "przy auto­
stradzie, blisko Kościana, 
sprzedam, wiadomość — 
Jurga, Leszno, Przemy­
słowa 22. 26964g
Sprzedam blisko Pozna­
nia niewykończony do­
mek Jednorodzinny typ 
138 A. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
27687g.
Kupię działkę budowla­
ną w Poznaniu, Luboniu,
Puszczykowie. Oferty
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27306g.

Dr Józef Adler, Gwardii 
Ludowej 30 — zmiana te 
lefonu na 304-26. 26852?
Przyjmę do hartowania 
przedmioty do 1200 mm 
dług. K. Konieczka — 
Piątkowo, Obornicka 25,
tel. 517-19. 
Naprawiam

27619? 
elektryczne

silniki, golarki, zmecha­
nizowany sprzęt domowy 
typowy i radziecki na po 
czekaniu. Poznań, Wino­
grady 31. 26953g

Poszukuję obiadów pry­
watnych, okolica ulicy 
Dąbrowskiego do pętli 
tramwajowej Jeżyce. O- 
ferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla'26977g.

Dnia 14 lipca 1968 r. zmarła, w wieku lat 75, 
nasza długoletnia i zasłużona w służbie zdro­
wia pracowniczka

DR MED.

WŁADYSŁAWA SKUTECKA
Pogrzeb odbędzie się w dniu 17 bm. o godz. 

14.10 na Junikowie.
Z głębokim żalem żegnają ją: 

KIEROWNICTWO — POP 
RADA ZAKŁADOWA i PRACOWNICY 

Dzielnicowego Zarządu Służby Zdrowia
1 Opieki Społecznej Poznań - Grunwald 

----------------------- 28075?

J5 lipca 1968 r- zdarła, po krótkich lecz 
ciężkich cierpieniach, namaszczona Olejami 
św przeżywszy lat 76, nasza naiukochań-za 
siostra, ciocia, kuzynka 1 matka chrzestna

SEWERYNA WACHHE8
z domu GOŁASZYŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 18 bm. 
o godz. 13.05 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
Rowie.

w głębokim smutku pogrążeni
SIOSTRW, KUZYNKI, 

SIOSTRZENICA z MĘŻEM i DZIEĆMI
Poznań, ul. Roosevelta 13 m. 6. 28097?

Zamienię pokój z kuch­
nią samodzielne (42 m1), 
parter w Swarzędzu (Ry­
nek), na podobne lub 
mniejsze w Poznaniu. O- 
ferty „Prasa” Grunwaldz 
ka 19 dla 26973g.________  
Oddam w dzierżawę 2 po 
keje, mogą być umeblo­
wane. Adres wskaże — 
„Prasa” Grunwaldzka 13 
dla 26990g.
Wynajmę lokal 32 m! na 
magaęyn. Oferty „Prasa’ 
— Grunwaldzka 19 dla 
27027g.

Dom wyłączony 5-poko- 
jowy, kuchnia, zaraz 
wolny, centralne, duży 
ogród, 290.000 zł — sprze­
da Nowak, Poznań, Wy-

Matrymonialne

spiańskiego 16. 27936g

Parcelę budowlaną 1000 
m* w Piątkowie sprze-
dam. Tel. 572-21, 
58-76, wieczorem.

wewn.
27904g

Wdowiec lat 61, rencista, 
pozna wdowę, rozwódkę, 
bezdzietną lat 48—55 kul 
turalną, dobrego charak 
teru, domatorkę. Cel ma 
trymonialny. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 26974g.

Pziałki budowlane sprze­
dam. Cz. Beba, Pecno, 
p. Śrem, stacja Iłowiec. 

26900g
Kupię w Poznaniu, mały 
domek z większym ogrn 
dem. Oferty „Prasa” —
Grunwaldzka 19 dla 26907g
Sprzedam działkę (za­
twierdzona budowa) z 
domkiem gospodarczym, 
mieszkalnym, niewykoń­
czonym, studnia — w 
Piątkowie. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
26941g.
Sprzedam domek
kój, kuchnia,

- po- 
ogródek

(826 ms), blisko jeziora, 
las. Ponadto posiadam 
prawo zabudowy z pełną 
dokumentacją. Zgłosze­
nia: ul. Słupska 61.

27044g

Dnia 15 lipca 1968 r. odszedł od nas nagle, 
opatrzony Olejami św., nasz drogi mąż, ojciec 
i brat, śp.

STANISŁAW K0ZŁ0WICZ
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 18 bm. 

o godz. 17 z domu żałoby.
Pogrążone w smutku

ŻONA z CÓRKĄ i RODZINA
Kostrzyn Wlkp., ul. Sredzka 2. 28018g

Dnia 15 lipca 1968 r. zmarła, po długich 
i ciężkich cierpieniach, które przyjmowała 
z wielką pogodą ducha, opatrzona Sakramen­
tami św., przeżywszy lat 49, najukochańsza 
żona, córka, siostra, ciocia i najszlachetniej­
szy człowiek, śp.

ZOFIA IWANOWSKA
z WIKTORÓW

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 18 bm. 
o godz. 13.40 z kaplicy cmentarnej na Juniko­
wie.

W głębokim żalu 1 smutku pogrążeni 
MĄŻ i MATKA z RODZINĄ

28024?
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Zegarek damski zgubio­
no, trasa Towarowa — 
Most Uniwersytecki — 
Świerczewskiego. Zwiot 
wynagrodzę. „Herbapol”, 
Towarowa 51 — sekreta­
riat. 27978?

Poznam samotnego, kul­
turalnego rencistę. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 26868g.

Pani solidna, pracująca, 
lat 35, pozna kulturalne­
go, uczciwego. Cel matry 
monialny. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
2G869g.

Pracownicy poszuKiw^am |

Przedsiębiorstwo Spółdzielcze Branży Spożywczej — 
zatrudni zaraz pracowników posiadających wy­
kształcenie wyższe lub średnie — na stanowiska:

— KIEROWNIKA produkcji spożywczej,
— KIEROWNIKA kontroli technicznej — 

z długoletnim stażem pracy.
Warunki pracy i płacy do omówienia z Zarządem 
Spółdzielni.

Oferty należy składać: „Prasa”, Poznań,, ul. Grun­
waldzka 19 dla K5592.
W związku z tym, że Biuro Technologiczno - Kon­
strukcyjne Przemysłu Okuć i Instalacji Budowla­
nych, Poznań, ul. Chudoby 12 — przekształca się na 
Biuro Projektów — poszukujemy pilnie

TECHNOLOGA na tworzywa sztuczne.
Warunki płacy i pracy do omówienia na miejscu.

K5537
Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego w Poznaniu 
przyjmuje:

ABSOLWENTÓW szkół podstawowych do nauki 
zawodu: tokarz, ślusarz, frezer, szlifierz.

Wynagrodzenie wg układu zbiorowego dla pracow’- 
ników przemysłu metalowego.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr i Szkolenia Za­
wodowego WSK — Poznań, ul. Rokietnicka 5 (obok
Polnej), telefon 67-00-61 do 4.

Dnia 16 lipca 1968 r. zmarła, w wieku 
opatrzona Sakramentami św., nasza 
i ciocia

MARTA SOSNOWSKA
z domu KONIECZNA

o
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 
godz. 14 na cmentarzu w Mlłostowie.

K5633

85 lat. 
siostra

18 bm.

28092?

Dnia 14 lipca 1968 r. zmarła, po krótkich 
1 ciężkich cierpieniach, nasza najdroższa ciocia 
1 bratowa, przeżywszy lat 75, śp.

DR MED.
WŁADYSŁAWA SKUTECKA

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 17 bm. 
o godz. 14.15 z kaplicy cmentarnej na Junlko- 
wie.

28015g
W głębokim smutku pogrążona 

RODZINA
MW
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TEATRY

Środa 
t7

LIPIEC

Aleksego

Słońce: 3.49—20.07

W starym budynku 
nowoczesne wnętrze

POLSKI — g. 19.30 „Zielony 
Gil”; NOWY — g. 19.30 „Dwaj pa 
nowie z Werony”; orEKA i On- 
RETKA — nieczynne: MAKCIhE; 
— g. 11 „Baśń o pięciu braciach”.

Budynek VIII Liceum Ogólnokształcącego im. A. Mic­
kiewicza przy ul. Głogowskiej, choć stoi już 44 lata, nie 
miał jakoś szczęścia do kapitalnych remontów. Stale bra­
kowało na ten cel pieniędzy. Łatano w nim jedynie naj­
bardziej dokuczliwe usterki.

KINA

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 15.30. 18, 20.15 „Oferta 
matrymonialna” (włos. 16 1.);
APOLLO — g. 10. 12.30 „Jezioro 
flamingów” (meks. 7 1.). g. 15.30, 
18, 20.15 „Księżniczka” (szwedz. 
18 1.); ASTRA (ul. Gołębia) — g. 
20.45 „Gejsza” (USA 16 1.); BAŁ­
TYK — g. 15.30. 18. 20.15 „Przesuń 
sie kochanie” (USA 14 1.): CZ s. i 
NASTKA — nieczynne: GONG — 
g. 10. 12 „Ach ci młodzi” (weg. 
11 1.). g. 16. 18, 20 „Twarze na 
sprzedaż” (USA 18 1.); GRUN­
WALD — g. 17. 19.30 „Hajducy” 
(rum. 16 1.); gwiazda — g. 10.30, 
13 „Pollyanna” (USA 11 1.), 15.30, 
18. 20.15 „Stazione Termini” (włos. 
16 1.): KOSMOS — nieczynne; 
MALTA — g. 15.45, 18. 20.15 „A 
to historia” (USA '14 1.): MINIA­
TURKA — g. 15. 17.30 „Siedem na 
rzeczonych dla siedmiu braci” 
(USA 14 1.), g. 20 „Niekochana” 
(poi. 16 1.); OLIMPIA — g. 11. 14 
„Hatari” (USA 11 1.). g. 20 „Fał­
szywe banknoty” (franc. 14 1.); 
OSIEDLE — g. 18. 20 „Liliomfi” 
(weg. 16 I.); PANCERNIAK — g. 
17.30 . 20 „Matnia” (ang. 18 1.); 
PAŁACOWE — g. 15 „Chłopcy z 
fantazja” (od 7 1.). g. 17.30. 20 
„Winda towarowa” (franc. 16 1.); 
PRZYJAŹŃ — nieczynne: PIA - 
TO — g. 10. 12.30. 15. 17.30. 20 
„Synowie Katie Elder” (USA 16 
1.); RUSAŁKA — nieczynne: SCA 
LA — g. 16 „Poznańskie słowiki” 
(poi. 14 1.). g. 18. 20 „Pociągi pod 
specjalnym nadzorem” (czeski 18 
I.); TĘCZA — g. 17.30. 19.30 „4 dni 
do nieskończoności” (poi. 14 1.); 
WARTA — g. 15, 17.30. 20 „Man- 
drin” (franc.11 1.): WCZASOWICZ 
(Puszczykowo) — g. 17. 19.15 „Lo­
la” (franc. 16 1.): WUDA — g. 15. 
17.30 . 20 „Major Dandee” (USA 16 
1.): WRZOS (Mosina) — g. 17. 19.15 
„RS 38-15 (NPD 14 1.): FOTOPLA 
STIKON — g. 12—21 .wybrzeże 
Kości Słoniowej — Abidżan”.

CYRK
CYRK WIELKI (przy Stadionie 

im. 22 Lipca) — g. 19.

MUZEA
Archeologiczne (Wodna 27) — 

g. 13—19.
Historii m. poznania (Stary Ry­

nek) — g. 12—18.
Historii Ruchu Robotniczego (St.

Rynek — Odwach) — g. 10—18, 
Instrumentów Muzycznych (Sta­

ry Rynek 45) — g. 11—17.
Narodowe (Aleie Marcinkowskie 

go 9) - g. 11—17.
Przyrodnicze (Świerczewskiego 

19) - g. 11—18.
Rzemiosł Artystycznych (Zamek 

Przemysława) — g. 11—17.
Wielkopolskie Muzeum Wojsko­

we (St. Rynek) — g. 11—17.
Wyzwolenia Poznania (Cytadela) 

— g. 11-18.
Muzeum w Rogalinie — g. 10—16.
Muzeum w Gołuchowie — g. 

10—16.

WYSTAWY
Klub SD i „IKP” (pi. Wolności 

5) — Tematy turystyczne w foto­
gramach Cz. Czuba.

WOIT (St. Ryneu 10) — „Plakat 
turystyczny” — g. 8—20.

Muzeum Rzemiosł Artystycznyc! 
— „Porcelana i srebra rosyjskie”.

Muzeum Historii Ruchu Robot­
niczego — „W 120 rocznice wiosny 
Ludów” — g. 10—18.

Muzeum Narodowe — „Malar­
stwo M. Bacciareliego” — g. 9—15.

Pałac Kultury (Salon Wystawo­
wy) Fotogramy A. Jabłońskiego — 
„Wzdłuż brzegów Bałtyku” — g. 
12—20 (do 25. VII).

BWA (St. Rynek) — Prace M. 
Szczuki (1898—1927) oraz plakaty 
W. Swierzego — g. 10—18.

Dom Kultury „Stomil” (Staro- 
łecka 18) — Indywidualna wysta­
wa malarstwa Ryszarda Skupina 
— g. 15—20 (do 31 VIII).

Klub MPiK (Ratajczaka 39) — 
Wystawa amatorskiego malarstwa 
i grafiki NRD — g. 10—20.

Dopiero w roku ubiegłym, 
dzięki złotówkom poznania­
ków, przekazywanym na Spo 
łeczny Fundusz Budowy Szkół 
i Internatów, postanowiono 
przeprowadzić kapitalny re­
mont, głównie ze względu na 
konieczność zmodernizowania 
starego gmachu i przystoso­
wania go do nowoczesnych 
metod nauczania. W szkole 
tej było wprawdzie kilka ga­
binetów, lecz mieściły się one 
w ciasnych pomieszczeniach, 
bez zaplecza i odpowiedniego 
sprzętu.

Nowoczesnej szkole nie mo 
gły one wystarczyć, tym bar­
dziej, że liceum liczące 703 
uczniów, ma coraz większe 
ambicje poprawy nauczania 
i wychowania młodzieży. Re 
alizacja jednak tych założeń 
w klasach z tradycyjnymi ław 
kami i tablicami utrudniała 
wprowadzenie nowoczesności.

Już w ciągu zeszłego lata 
założono m. in. nowe central­
ne ogrzewanie, wymieniono 
instalację elektryczną, zradio 
fonizowano cały budynek. 
Adaptowano też część strychu 
na bibliotekę. Dokumentację 
na te prace wykonał w czy­
nie społecznym „Miastopro- 
jekt”. Teraz już w trzech po 
mieszczeniach zlokalizowano 
bibliotekę, czytelnię i pokój 
pracy dla nauczycieli. Dzięki 
rozmaitym przeróbkom urzą­
dzono ponadto w suterenie 
dwie szatnie oraz gabinety i 
pracownie. Wygospodarowano

YHlatło przybiera 
odiwląłny Wygląd

również pokój dla organizacji 
młodzieżowych i miejsce ną 
cztery klaso-pracownie.

W ciągu minionego roku szkol­
nego przygotowywano się do ko­
lejnego etapu modernizacji. Z 
chwilą rozpoczęcia obecnych wa 
kacji do budynku znów weszli 
rzemieślnicy. Następuje teraz a- 
daptacja drugiej części strychu 
na pracownię przysposobienia 
obronnego. W całej szkole wymię 
ni się też stare ramy okienne. W 
przyszłym roku na boisku lice­
um, na miejscu brzydkiego bara 
ku, którego przez wiele lat nie 
można było usunąć, stanie no­
woczesna sala gimnastyczną. Zo­
stanie też wyasfaltowane boisko 
szkolne.

Wszystkie te zmiany nie 
wiele by przyniosły korzyści 
gdyby nie wyposażenie s»l. 
Z dużą troską zadbano o jak 
najbardziej nowoczesne urzą 
dzenie gabinetów i pracow­
ni.

Sprzymierzeńcami dyrekcji 
liceum w modernizacji szko­
ły są rodzice. Wykazują oni 
podziwu godną wytrwałość i 
troskę o sprawne i ter­
minowe prowadzenie wszy­
stkich prac. Przychyl­
ność w tym przedsięwzię­
ciu okazały też władze dziel­
nicy, grono nauczycielskie o- 
raz poznańskie przedsiębior­
stwa budowlane zwłaszcza 
PPRI, PPRE i PPBP.

Od września br. specjalnoś 
cią VIII liceum stanie się 
fizyka. W związku z tym z 
wielką starannością przygoto 
wano gabinet fizyczny.

SFBSil przeznaczył na mo­
dernizację budynku VIII li­
ceum ponad 3 min zł. Sala

Błyskawiczny 
turniej szachowy
Już po raz siódmy w ponie­

działek, 22 bm. odbędzie się 
wielki, błyskawiczny turniej 
szachowy. Walki na wielu sza 
chownicach toczyć się będą w 
Domu Kultury Kolejarza w Po 
znaniu przy ul. Marchlewskie­
go 142.

Turniej ma charakter impre 
zy otwartej i jest dostępny dla 
wszystkich zarówno dla stówa 
rzyszonych jak i niestowarzy- 
szonych bez względu na miej­
sce zamieszkania. Impreza roz 
pocznie się o godz. 10. Do 
godz. 9.30 przyjmowane będą 
na miejscu w Domu Kolejarza 
zgłoszenia. Dla zwycięzców tur 
nieju Poznański Okręgowy 
Związek Szachowy który speł­
nia funkcję organizatora, ufun 
dowal nagrody, (s)

L okazji Święta Odrodzenia

Główne imprezy nad Rusałką
Główne imprezy, z okazji Święta Lipcowego, odbędą się w 

naszym mieście nad Rusałką. Trwać one będą trzy dni, a 
rozpoczną się w sobotę, 20 bm.o godz. 17.
W niedzielę, 21 bm. imprezy 

trwać będą cały dzień od godz. 
9 do godz. 23.30. W programie 
przewidziano m.in. zawody w 
jeździe zręcznościowej na moto 
cyklach, pływackie i kajako­
we oraz pokazy jazdy na nar­
tach wodnych i pływackie.

Na estradzie o godz. 15.15 od 
będą się finały: Festiwalu Kul 

I ralnego ZMW i konkurs „Zga 
duj-zgadula” na temat radia, 
prasy i telewizji. Poprowadzi 
ją R. Serafinowicz. Nieco pó­
źniej o godz. 18 popisywać się 
będą zespoły amatorskie: „Ce­
pelia”, „Włókniarz” z Kalisza,

„Orkany” z Czarnkowa, „Har- 
monijki” z Gniezna i studen­
cki z Poznania. Od godz. 20.20 
grać będą orkiestry taneczne: 
„Flamengo” z Czechosłowacji 
i Z. Połczyńskiego.

90 min. zł w czynach społecznych
IHówiią gospodarze powiatu poznańskiego

Na wczorajszej sesji Prezydium Powiatowej Rady Naro­
dowej w Poznaniu, poświęconej ocenie realizacji czynów spo 
łecznych w powiecie poznańskim w latach 1961—67, nastąpi­
ły także zmiany w składzie osobowym członków Prezydium 
PRN.
W związku ze złożeniem re­

zygnacji z zajmowanych sta­
nowisk radni wybrali na sta­
nowisko przewodniczącego Pre 
zydium PRN w Poznaniu — 
Jarosława Pawlickiego dotych

złotych. Największą operatyw­
ność w inicjowaniu i wykona­
niu prac drogowych wykaza­
ły gromady: Dopiewo, Stryko- 
wo, Pobiedziska, Chludowo i 
Biskupice. W sumie za 55 min

czasowego przewodniczącego złotych zmodernizowano stare
Prezydium PRN w Wolsztynie. 
Sekretarzem została Ewa Sza- 
łańska pełniąca funkcję radcy 
prawnego w tutejszym Prezy­
dium. Zastępcą przewodniczą­
cego wybrano radnego Prezy­
dium PRN w Poznaniu — Mar 
celego Jankowskiego, prezesa 
Spółdzielni Pracy Stolarzy w 
Swarzędzu.

Przypominamy przy oka­
zji, że w poniedziałek 22 
bm. o godz. 17 nad Rusałką 
nastąpi losowanie 6 głó- 
wnych nagród (4 samocho­
dy i 2 motocykle). Losy lo­
terii ZMW można jeszcze na 
być w kioskach „Ruchu” i 
u lotnych kolporterów. Losy 
te będą zarazem biletem 
wstępu na imprezy organi­
zowane nad Rusałką.

gimnastyczna powstanie 
funduszów państwowych.

(an)

z

18 bm. sesja DRN 
Nowe Miasto

W czwartek. 18 bm. o godz. 10 w 
świetlicy Poznańskiej Huty Szkła 
przy ul. Goryslawa 31/37 odbędzie 
się sesja DRN Nowe Miasto. Sesja 
poświęcona jest omówieniu roz­
woju życia kulturalno-oświatowe­
go w dzielnicy, (na)

Czyny społeczne w ciągu mi 
nionych 7 lat podejmowano w 
powiecie z okazji ważniej­
szych wydarzeń w kraju oraz 
jako uzupełnienie planów go­
spodarczych, słusznie zakłada­
jąc, że istotnymi współgospo­
darzami są mieszkańcy i od 
nich zależy dalszy rozwój po­
wiatu. Zakres podejmowanych 
prac był bardzo szeroki — od 
naprawy i ulepszania dróg, re 
montów szkół, klubów, świe­
tlic, budów remiz strażackich 
do dodatkowych zobowiązań 
produkcyjnych. Wartość wyko 
nanych czynów społecznych, 
podejmowanych jako uzupeł­
nienie planów zagospodarowa­
nia powiatu w latach 1961 — 
1967, wynosiła ponad 78 min

Turysta*' ułatwi pobyt 
w Poznaniu

i pobudowano nowe drogi.
W ramach konkursu czystoś 

ci miast wyremontowano wie­
le chodników i ulic, założono 
zieleńce i nowe punkty świetl 
ne za ponad 11 min złotych. 
Na tym nie koniec. Dla uczczę 
nia 1000-lecia Państwa Polskie 
go podjęto zobowiązania na su 
mę 11,3 min złotych, którą póź 
niej przekroczono o 1,6 min zło 
tych. W ramach tych zobowią­
zań wyremontowano 4 izby 
szkolne, urządzono 11 placów 
zabaw i zieleńców, wybudowa 
no 3 schroniska autobusowe, 
posadzono 10 000 drzew, napra 
wiono 32,5 km dróg i wykona­
no wiele innych prac.

Na apel, aby godnie powitać 
V Zjazd partii ludność powia­
tu poznańskiego odpowiedzia­
ła podjęciem dalszych zobo­
wiązań wartości 6 min zło­
tych. M. in. postanowiła wybu 
dować dom rolnika w Dąbro­
wie oraz świetlice w Górze i 
Gortatowie. (g)

Z okazji Święta Odrodzenia 
odbędą się także imprezy w in 
nych punktach naszego miasta. 
Grunwald proponuje mieszkań 
com wzięcie udziału w złazie 
młodzieżowym, który odbędzie 
się 20 bm. w Parku Kasprzaka 
o godz. 10, Również 21 i 22 od­
będą się tu występy i koncer­
ty. Ponadto dzielnica zapra­
sza 22 bm. do Fabianowa na 
zabawę, a na Rynek Łazarski 
(g. 20) i boisko szkolne przy 
ul. Swoboda (g. 20) — na obej 
rżenie filmu.

Nowe Miasto organizuje 20 
bm. o godz. 20 zabawę w Ko- 
bylempolu, a o godz. 22 kon­
cert. 21 bm. o godz. 16 wystą 
pią zespoły artystyczne nad Je 
ziorem Maltańskim, a 22 bm. 
o godz. 17 także na Malcie po 
pisywać się będzie orkiestra dę 
ta „Pometu”.

W Teatrze Letnim na Cyta­
deli wystąpi 20 bm. o godz, 
17 Zespół Pieśni i Tańca ZMS 
„Wielkopolska”. Na Wildzie 
imprezy odbędą się 21 bm. o 
godz. 17 na Łęgach Dębińskich, 
22 bm., o godz. 19 na Dębcu 
(boisko szkolne) film i o godz. 
15 w Ogrodzie Jordanowskim 
przy ul. Bema —koncert, zawo 
dy łucznicze i gry zręcznościo­
we. (a)

„Współczesnej" 
można palić?

OY2URY
Szpital Kliniczny im. Święcic­

kiego — chirurgia — interna (ul. 
Przybyszewskiego 49. tel. 67-12-31).

Szpital Miejski im. Strusia — 
okulistyka (ul. Walki Młodych 7), 
telefon 511-11.

Woj. Szpital Dziecięcy — chir. 
dziec. do lat 14 (ul. Józefa 7/9. te­
lefon 526-21).

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20) wypadki uliczne 
tel. 99. nagłe zachorowania w do­
mu — tel. 666-66: dla m. Poznania 
porady lekarskie, tel. 637-35: pod­
stacje ul. Kórnicka 6. Bukowa 1 

1 Ugorv 18 — cała dobę.
Ambulatoria: internistyczne i 

pediatryczne (Szpital Miejski im. 
Strusia — Izba Przyjąć ul. Walki 
Młodych 7) — czynne całą dobę, 
stomatologiczne (Miejska Przy­
chodnia Specjalistyczna ul. Chu­
doby 9) — g. 18—7; niedz. i święta 
— całą dobę, chirurgiczne I — ul. 
Kórnicka 8 tel. 707-19 — całą do­
bę; chirurgiczne II — ul. Kasprza 
ka nr 16 tel 623-55. całą dobę.

„Telefon Zaufania” nr 586-87 
czynny całą dobę (al. Marcinków 
skiego 20) — dyżurujący lekarz 
psychiatra.

Wojewódzka Stacja PR — (ul. 
Kościuszki 106). telefon 566-66 — dla 
powiatu poznańskiego.

Apteki: al. Marcinkowskiego 11 
(czynna cała dobę). Główna 53. 
Starołecka 79 (dyżur nocny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248). tel. 67-24-14. 
od 8—21, w nocy nagłe wypadki.

W naszym mieście trwajq przy­
gotowania do obchodów Święta 
Lipcowego. W niektórych zakła­
dach pracy i instytucjach odby- 
waja się już uroczyste akademie 
i spotkania. Na fasadach budyn­
ków pojawiają się dekoracje. 
Także witryny sklepowe nabiera­
ją odświętnego wyglądu.

Na zdjęciu: dekorowanie pę­
tli na Ratajach.

Fot. — K. Przychodzkl

niz-Fernandez Arbos: Fraąm. z 
suity fortepianowej „Iberia”; 10.45 
„Droga chwały”: 11 znane prze­
boje: 11.30 „Radiowa estrada pio­
senkarzy”: 11.45 Felieton między­
narodowy; 12.10 „Konc. z polone­
zem”: 13 Mel. z ulubionych ope­
retek: 13.20 „Swojskie melodie”;
13.40 „Wiecej. lepiej, taniej”1 14 
„Nadzieja nie umarła w Vallie 
Grandę”: 14.20 Z niemieckich oper 
romantycznych: 15.05 ..Nasze spot 
kania” — Bułgaria: 15.30 Dla dziś 
ci: „Tam nieposkromiony” — 3 
ode. pow-: 16 „Popołudnie z nało 
dościa”: 18 Melodie estrady, ekra 
nu i kabaretu: 18.40 Muz. i Aktual 
ności: 19.05 Radio-Reklama; 19.20 
„Wiejskie spotkania”: 19.35 Kon­
cert życzeń: 20.40 Konc. w wyk. 
Poznańskiego Chóru Chłopięcego
pod dyr. Kurczewskiego: 21
Koncert chopinowski — W. Malcu 
żyński; 21.30 „Książki, które na 
was czekaja”: 22 Przegląd wyda­
rzeń ekonomicznych: 22.20 „Po­
słuchajmy muzyki i o muzyce” w 
opr. W. Rudzińskiego: 20.50 Gra 
Trio Jazzowe Joe Daley: 23.15 Z 
muz. klasycznej; 0.10 Program noc 
ny z Wrocławia.

Zbiorowym 
w dniach 20, 
związanych z

uczestnikom imprez nad Rusałką, które odbędą się 
21 i 22 bm. polecamy załatwianie wszelkich spraw 
pobytem w Poznaniu w Spółdzielczym Biurze Tury-

stycznym „Turysta”, ul. Wodna 23, tel. 526-06. „Turysta” zajmuje 
się m. in. następującymi świadczeniami: przejaz.dem koleją z 33- 
procentową zniżką po nadesłaniu uprzednio listy uczestników i wy­
znaczeniu kierownika grupy, przejazdem autokarami 33 i 50-osobo- 
wymi, noclegami (w cenie około 50 zł), wyżywieniem (w cenie od 
50 zł), dansingiem (bon 50 zł) oraz ułatwia zakupy biletów do teatru. 
Ponadto dostarcza przewodnika do zwiedzania miasta (około 20 zł 
za godz.) i zapewnia przejazd do Kórnika.

Zapotrzebowanie na wspomniane i inne świadczenia należy skła­
dać do 18 bm. wraz z opłatą zamówionych świadczeń. „Turysta” 
dołoży starań, aby ułatwić i zapewnić gościom jak najprzyjemniej­
szy pobyt w czasie wielkiego festynu w Poznaniu, (na)

Lubelczyka; 13.45 Konc. dla wcza 
sowiczów; 15 „Przypływ morza” 
i inne mel.; 15.20 Radiowa Skrzyń 
ka Muzyczna: 15.30 Spotkanie z 
piosenka radziecką: 15.50 „Filozo 
ficzne problemy nauki” — aurt. 7 
pt.: „Kosmologia relatywistycz­
na”; 17.10 Utwory chóralne St. Pa 
radowskiego; 17.25 Aud. dokum. 
— Autorzy: J. Kultuniak i J._ Ma 
tuszyński; 17.50 Audycja oświato­
wa U. Lipińskiej: 18.20 Radio- 
express; 18.10 Muz. po pracv: 18 30 
„Radiowy Klub Eksporterów” —

ner: „Tannhaeuser”; 22 Fakty 
dnia: 22.07 Gwiazda siedmiu wie­
czorów — Grupa Skifflowa „No- 
To-Co”; 22.15 Tylko u nas — 
szczeciński mag. turvst.: 22.35 
Przeboje bez słów; 23.05 „Muzyka 
nocą” — konc. rozrywk.; 23.50 Na 
dobranoc śpiewa zespół The See- 
kers.

TELEWIZJA

aud. L. Froelicha; 18.45
harfowe 
Zabalety; 
mu/zczny

z nagrań
Utwory 

Nicanora

ŚRODA: 10—10.50 - 
szyfru” — fab. film

„Tajemnica
rum.;

Dziennik; 17 — Dla dzieci
16.55 
„Ula

19.05 Wieczór literacko-
19.07

winki muzyczne”
.Nowiny i no- 

19.30 „Portret

i świat” — widowisko — J. Wib 
kowskiego; 17.25 — Polska Kroni
ka Filmowa; 17.35 ,Z drugiej

WC1ORA3

• Mieszkańcy ulicy Dojazd ze 
skargą na pocztę, która nie do-
starcza im gazet i listów. Miesz­
kańcy — za naszym pośrednic­
twem — proszą kierownika poczty 
aby wreszcie listonosz - ■ -
ich codziennie.

odwiedzał

• Lokatorzy domu przy ul. 
Grunwaldzkiej 250 z prośbą do 
ADM nr 5, aby w końcu zajęła 
się naprawą rur kanalizacyjnych 
w tymże domu, bo bardzo często 
zapychają się. Dotychczasowe in­
terwencje nie pomagają.

przy ul.

• Zygmunt Błaszczyk z Paczko 
wa czekając od 29 listopada 1967 
r. na wydanie cegły, którą przy­
dzieliło mu Prezydium GRN w 
Swarzędzu.

Kiry” — słuch, wg pow. W. Nie 
krasowa: 20.30 Mel. znad Wisły i 
Wołgi; 21.31 „Znane koncerty

strony szklanego ekranu”; 17.50 — 
W zielonym obiektywie; 18.15 —

skrzypcowe od 
Strawińskiego”; 
Paryża*5 — muz. 
Parada ork. tan.

WIADOMOŚCI: 
8. 8.30. 9.30. 12.05.

PROGRAM III:

Vivaldiego
22.31 ,W i 

rozrywk.;

5.30, 6.30.
16. 19. 21,

UKF 66,62

. do 
sercu 

23.15

7.30, 
23.50.

MHz;

.Jezioro Bajkał” film prod.

RADIO
Środa — program i: Fala 

1322 m i UKF 66.62 Mik (do r. U'1 
7.24 „Melodie na dzień dobrv”: 
S.*# Mozaika mel. rozrywk.1 9.20 
Muz. wolska: 10 Muz. lud. naro­
dów radzieckich: 10.25 Issac Albe-

WIADOMO § CI: 5. 4. 7. 8 12.05, 
15. /17.55. 20. 23 CI. L 2. 2.55.

PROGRAM II: *ala 407 m i UKF 
69,74 MHz: 7.1^ Kadioexpress na 
dneń dobrv: 7.50 Muz. poranna; 
8.35 „Do-Ro” — czvli dobra ro­
bota: 9 Gm Polska Kapela pod 
dvr. F. Dzierżanowskiego1 9.35 
„Zielone sygnały”: 9.50 .Piosenki 
bez słów: 10 J Massenet: Suita 
orkiestrowa „Fcenv 
10.25 „Jarmark cudów55: 11.’5 Kon 
cert poranny: 13 Czas dobrych 
go«nodarzv: 13.15 Stylizowane me­
lodie udowe: 13.25 „Townyzs1®-" 
frontowych dróg” — „Święty °d 
fizylierów” —- fragm. prozy K.

17 Próg, wieczoru: 17.05 Quodli- 
bet — czyli co kto lubi: 17.30 „Mój 
syn morderca?” — ode. 10 pow.; 
17.40 Mistrzowskie wykonania mu­
zyki jazzowej; 18.05 Herbatka 
przy samowarze: 18.25 Przebój za 
przebojem: 19 Co wieczór powieść 
— 3 ode „Potonn” w wvd. dżwja

radź.; 18.35 — Magazyn Medyczny; 
19.10 Przemówienie Ambasado­
ra Koreańskiej Rep. Lud. Demo­
kratycznej; 19.20 — Dobranoc i 
dziennik: 20.05 — „Poligon”; 20.35 
— Pieśni Maąuis”; 21.05 — „Świa­
towid”; 21.35 - „Posłanie z rói” 
— film z serii „Alfred Hitchcock 
przedstawia”; 22.25 — Dziennik.

CZWARTEK: 10-11 — Film z se­
rii TV — „Barbara i Jan” — 2 od­
cinki; 17.05 — Dziennik: 17.15 —

• Miejskie Przedsiębiorstwo Zie 
leni, wyjaśniając, że teren pola 
2 i 3 na cmentarzu w Jdnikowie zo 
stał uporządkowany otaz że bę­
dzie bieżąco usuwało śmieci z całe 
go terenu cmentarza. .

A ...Miejskie Przedsiębiorstwo 
Komunikacyjne, wyjaśniając, że 
w najbliższych dniach na przystań 
ku autobusowym na Miłostowie 
założy gablotkę z rozkładem jaz- 
dy.) O*)

Tego przykrego, niestety, od 
krycia dokonaliśmy goszcząc 
niedawno w kawiarni „Współ­
czesna”. Ze zdumieniem zau­
ważyliśmy, że wiele osób pali 
papierosy, a na wszystkich sto 
likach stoją popielniczki. Zni­
kły również ze ścian napisy in 
formujące, że w tym lokalu nie 
wolno palić. Czyżby zlikwido­
wano jedyną w Poznaniu ka­
wiarnię, w której można było 
dotąd spokojnie wypić kawę 
w czystej, nie skażonej dy­
mem papierosowym atmosfe­
rze?
Nasze obawy potwierdziła kel 

nerka, która poinformowała 
nas jednocześnie, że zakaz pa­
lenia papierosów przestał tu 
obowiązywać. Przyczyna? Po­
noć małe obroty lokalu.

Tyle się mówi i pisze o szko 
dliwym wpływie nikotyny, a 
tu taka decyzja, trochę jednak 
naszym zdaniem nieprzemyśla 
na i może nawet zbyt pocho­
pna. Gdzie mają się teraz po* 
dziać dawni entuzjaści tej ,Je 
dynej” w Poznaniu kawiarni?

Jeżeli nie ma już odwrotu od 
tej nieprzemyślanej decyzji, to 
może inna kawiarnia zdecydu­
je się być lokalem dla niepa^ 
cych? Warto bowiem utrzy­
mać chociaż jedno takie mi®)' 
sce spotkań przy kawie bez P® 
pierosa. (wa-no)

,Parvż 14 linca” 
.Dzień pokoju”; 17.50

2 cyklu
SFORMUJEMY

kowym wg H. 
Para za nam: 
— gawęda M. 
Reminiscencje

Sienkiewicza: 19.30 
19.50 Uniewinnionv 
Miklaszewskiej: 20 
mujrezne — and.

kram”; 18. — Przeciw 
Heinego-Mediny; 18.15 -

- „Tele- 
cliorobie 
„Polskie

puszcze” — reportaż: 18.45 — Gra 
Polsk^ kapela dyr. F. Dzierżą
nowskicgo- 19.20

•T. Webera; 20.45 „Filin. ślzdv na 
śniegu” — słuch, poetyckie Ewy 
nabrowskiej-Orrsiskiej: 21.10 Roz­
głośnie na UKF-ie: 21.30 Rvmv i 
rytmy — „Słowo o zwrotniku”; 
21.50 Opera tygodnia — R. Wag-

dennik 
20.35 — .

20.05
— Dobranoc i 
„Trybuna TV”’

,Na tropie nolicjantów” —
fab. film ang.: 22.05 ,Sąsiedni
zza wody” — rep. filmowy; 22.35 
— 'Oziennik.

TV zastrzega prawo zmian w 
programie.

Zakład Energetyczny Poznań- 
Miasto informuje, że w związku 
z pracami eksploatacyjnymi nastn 
pi przerwa w dostawie energii 
elektrycznej: 18 bm. od godz. 8 do 
godz. 14 dla miejscowości: Łęczyca 
(ulic: Dworcowa. Leśna. Poznań­
ska od Dworcowej do torów ko­
lejowych).

Zakład przeprasza za przerwy 
w dostawie energii elektrycznej.

M-5282

Antoni K. Nikt nie może Pa^ 
zmusić do przewozu mebli ze c. 
pu do domu — transportem 
blowym przedsiębiorstwa. (lou '

H. G. Jedynie najbliżsi 
wie rodziny mają PraWO,,? po- 
miesiecznej odprawy. O 
krył Pan koszty pogrzebu. d. 
ubiegać się o ich zwrot po P 
stawieniu rachunków. (1381)
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